"cy w III kwartale br. 


kupon - żorżety na su 
kienkę 
1052, radioodbiornik „Aqa* 
1053, termos 
1054. zając 
1055. para 'pończoch damskich 
1056 wieczny ołówek 
1057. rękawiczki wełniane 
1058, bezpłatna instalacja apa 
ratu telefonicznego 
1059. bluzka damska. 
1060. kocioł do bielizny i 
1061. koszyk do chleba  - 
1062, popielniczka krys. = 
wa 
1063 domowe fllicowe pantofle 
1064 para pończoch daniskich 
1065, żyrandol 
1066. krawat 
1067, chusteczka na qłowę 
1068. portmonetka 
1069, maszynka do mięsa 
1070 siedem kompotierek 
1071, wieczny ołówek 
1072. pończoszki dziecinne 
1073. album do zdjęć 
1074. talerz ludowy ręcznie 
L malowany i ' 
Í 
pe z 
+ 
t p 
a 4 
„MAPS |< a O 


, jewódzkie - 


„się 


Pierysz statek 
i pełnomorski 


wybudowała załoga raj 
Stoczni im. Komuny Paryskiej | ORGAN KW 1 KŁ. POLSKIEJ ZJ 


GDYNIA 2. 12. 

W ostatnich dniach przekazany został do 
eksploatacji pierwszy statek pełnomorski wy- 
Stoczni im. Komuny 
W wyniku przełamania 


budowany przez załogę 
Paryskiej w Gdyni. 
poważnych trudności, dzięki 


kwalifikacji zawodowych personelu technicz= 
\ nego i robotników, w okresie kilkunastu mie- 
sięcy stoczniowcy Edyńscy zdobyl się na to, 
wiele lat nie mogła pól 


czego przez 
stocznia | Przedjfłienna, 


Przędzalnia 
przędna ZPB Im, 
ćhiewskiego — AŻ 
przędzalnia średn 
na ZPB Im. 


1905 r. — 117,1 
przędzalnia ZPW im. 
ryńskiego — 


111,6 proc. 2) 


| : Powyższe wynikł 


Tramwajarze ` 
łódzcy 
na trzecim 
miejscu 
WARSZAWA 2. 12. 
Ostatnio Zarz. Główny Žw. 
Zaw. Pracowników Gospodar- 


ki Komunalnej podsumował 
wyniki współzawodnictwa pra-. 


Pośród załóg miejskich 
przedsiębiorstw komunikacyj- 
nych w całym kraju wysunęło 
śię na czoło MPK w Warsza- 
wie. 

Drugie miejsce zajęło Wo- 
Przedsiębiorstwo 
Komunikacyjne w Katowicach. 
Na trzecim miejscu znaleźli 
tramwajarze łódzcy, któ- 
rzy m. in. obniżyli o 6,8 proc. 
koszty własne. 

Przechodni sztandar óraz na- 
grodę pieniężną zdobyła tak- 
że załoga Miejskiego Przed- 
siębiorstwa Wodociągów i Ka- 
nalizacji we Wrocławiu, 

Dobre wyniki osiągnęła 
również załoga MPW i KW 
Łodzi, która walcząc z trudno- 
ściami spowodowanymi bra- 
kiem odpowiednich źródeł wo= 
dy w tym mieście — zdołała 
obniżyć koszty własne oraz z 
na iwyżką wypełnić swoje za- | 


dania. f | 


clenko- 


Prot., A 
«oł 

k Nowotki 
Piotrkowie — 108,3 proc., A 
tkalnia ZPB im. Rewolucji i 
proc, 


126,3 proc., 
tkalnia ZPW im. 9 Maja — į 


podniesieniu 


Mar- R 
93,6 


w 


Wa- 
tkalnia 


` 
H 
, 
wąż: 
x 


Psarna 
przędna.ZPB im. 1 Maja — 
proc., 

średnioprzędna ZPB w O- 
| zorkowie — 

Łódzka  Tkalnia 

proc., tkalnia ZPB w Bat- 

chatowie 

przędzalnia ZPW Im. 

kasińskiego — 77,4 proc., 
ZPW Im. Dąbrow- 


NR 289 — ROK VIII 


clenko- 
przędzalnia 


85,2 proc., 
; 63,6 


— | 74,5 proc. 


Łu- 


ı sklego — 59 proc. 


BUKARESZT 2. 12. 

W Bukareszcie opublikowa- 
no komunikat o pierwszych 
wynikach wyborów do Wiel- 
kiego Zgromadzenia Narodo- 
wego Rumunii, które odbyły 
się 30 listopada br. 

Według danych centralnej 
komisji wyborczej uprawnio- 
nych ' do głosowania było 
10.415.177 wyborców w po- 
równaniu z 8.899.416 wybor- 
cami w wyborach do Wiel- 
kiego Zgromadzenia Narodo-= 
wego w 1948 roku 1 9.944.067 
wyborcami w czasie wyborów 
do lokalnych rad narodowych 


w grudniu 1950 r. 


w wyborach 30 listopada 
br. wzięło, udział 97 proc. o- 
gólnej ilości wyborców. Na 
kandydatów frontu demokra- 
cji ludowej głosowało przesz- 
ło 98 proc. wyborców, którzy 
wzięli udział w wyborach. 

W ten sposób wybory do 
Wielkiego Zgromadzenia Na- 


Uwaga, uczestnicy. konkursu 


pt. 


„GO Wiesz 0 


Kraju Rad" 


Dziś na str. 4 zamieszczamy 


arkusz - konkursowy 


Boczek 
że na liczne prośby czytelników 


powiadamiamy, 


w dniu jutrzejszym zamieścimy 
kupon zastępczy, którym za- 


stąpić będzie można 


który- 


kolwiek z brakujących kuponów. 


Dwudziesta truga lista nagród 


WIELKIEGO 


KONKURSU 


„Głosu Robotniczego” 


„bO WIESZ 0 


1051, 


Kraju Rad? 


1075. 
1076. 


warea Ji 

ciepła bielizna damska 

1077. choinka Jodłowa 

1078. swetr damski - 

„ koszulka chłopięca 

. nóż fiński 

„para pończoch damskich 

„ balla 

wazon kryształowy 
bransoletka 

5. szal wełniany 

. piżamka dziecinna 
łyżwy 

piłka siatkowa 

« taca 

. para pończoch damskich 

„ wieczne pióro 

. komplet garnków 
pantofle gimnastyczne 
komplet plina ponqowy 

- bielizna damska 

. pulower męskl 

. pralka A 

. siedem talerzy do claste 


. komplet do herbaty na 
sześć osób, 


. kryształowy wazoń 7% 


„mP A O 


torowych, 


osiągnięto w dniu 1 grudnia br. 


rodowego stały się wspohtałą 
manifestacją miłości 1 wierno= 
ści rumuńskich mas pracują- 
cych dla ustroju demokracji 
ludowej, Rumuńskiej Partil 
Robotniczej 1 rządu rumuń- 
skiego. 


Fabryki 
w Islandii 
Inigruchomione 


Robotnicy żądają 


poprawy- 
warunków bytu 


i KOPENHAGA 2. 12. 


-Prasa duńska donosi, 
dnia 


strajk robotników. Strajkują- 
cy domagają się poprawy wa- 
runków bytu. Żądania te wy- 
sunięte zostały w związku z 
nieustannym wzrostem dro- 
żyzny oraz wysokimi podat- 
kami, 

W wyniku strajku wszyst- 


. kie zakłady przemysłowe w 


Islandii zostały unieruchomio- 
ne. Przerwana została również 
praca w porcie Reykjavik, 
zamarł ruch autobusowy. 


_ Uchwała 
KC Komsomołu 


| MOSKWA 2. 12. 


Komitet Centralny Komso- 
mołu powziął uchwałę „w 
sprawie inicjatywy. młodych 
mechaników ośrodków maszy= 
nowo-traktorowych w Na- 
dieżdihsku w kraju stawro- 
polskim o opanowaniu kilku 
zawodów”. 


że 

1 grudnia wybuchł w 

stolicy Islandii Reykjaviku o- 

raz we wszystkich miastach 
„prowincjonalnych wielki | nomyślnie iii porządek 


KC Komsomołu zaaprobo- 
wał inicjatywę młodych me- 
chaników i zobowiązał organi- 
zacje komsomolskie wszystkich 
ośrodków maszynowo -= trak- 
sowchozów, komi~ 
tety rejonowe, obwodowe 1 
krajowe, komitety centralne 
Komsomołu republik związ= 
"kowych szeroko popularyzo- 
wać inicjatywę organizacji 
komsomolskiej z’ ośrodków 
maszynowo-traktorowych w 
Nadieżdinsku I wspólnie z 0r- 
ganami gospodarki rolnej po- 
magat młodym mechanikom 
w opanowaniu nowych zawo- 
dów” y 


Ter. łaa Zacharow z Ura- 
" |lu, murarz moskiewski Iwan 
Kułienkow, pisarz Aleksander 
_ | Fadiejew, budowniczowie kuj- 
byszewskiej 1 stalingradzkiej 
elektrowni wodnych, kołchoź- 


ŁÓDZ, SRODA, 8 GRUDNIA 1952 ROKU 


| omawiają swą 


"CENA 10 GR. 


historyczną rolę 


W Białej Sali Kolumnowej, 
w której odbywają się zazwy- 
czaj ważne zjazdy i konferen- 
cje różnych organizacji spo- 
łecznych, zgromadzili się de- 
legaci ze wszystkich krańców 
Związku Radzieckiego, przed- 
stawiciele licznych  narodo- 
wości, zamieszkałych w ZSRR. 

Delegaci — to ludzie, którzy 


|sławę swą zawdzięczają pra- 


Ponad 98 proc. wyhorców : 


w Rumunii 
oddało swe głosy 
na kandydatów 

frontu demokracji ludowej. 


cy; wielkim osiągnięciom 
|twórczym, wielkiej aktywnoś- 
"ci społecznej. Wśród delega- 
tów obecny jest maęzynista 
kombajnu węglowego Wasilij 
Kuczer z Donbassu, wytapiacz 


nicy Ukrainy i okręgów nad- 
wołżańskich, przedstawiciele 
inteligencji radzieckiej — setki 
okrytych chwałą synów i có- 
rek kraju radzieckiego, któ 
rzy wszystkie swe siły i wle- 
dzę poświęcają pokojowemu 
budownictwu komunistyczne- 
mu, sprawie utrwalenia poko- 
ju na Świecie, dla dobra i 
szcześcia. ludzkości. Wśród de- 
legatów znajdują się również 
przedstawiciele różnych zrze- 
sz-ń  „ligijnych. 

Scena sali jest pięknie ude- 
korowana. W jej głębi umie- 
szczono portrety Lenina i Sta- 
lina. Na purpurowym aksami- 
cie ` idnieje złotymi literami 
wypisane hasło: „Niech żyje 
pokój między narodami!* 

w prezydium konferencji 
zasiedli członkowie Radziec- 
Obrońców Po- 
koju, wybitn działacze ra- 
dzieckiej kultury i nauki, słyn= 
ni nowatorzy produkcji, przo- 
downicy rolnietwa. 

Konferencję zagaił artysta 
ludowy ZSRR Siergiej Giera- 
simow. Wśród powszechnego 
entuzjazmu wybrano do pre- 
zydium honorowego konferen- 


kiego Komitet 


cji człońkow prezydium Ko- 
mitetu Centralnego Komuni- 
stycznej Partii Związku Ra- 
dzieckiego z Chorążym pokoju, 
J Stalinem na czele. 
Uczestnicy konterencji jed- 


dzienny: 

1) Referat pk „Naród ra- 
dziecki w walce 0 zachowanie 
i utrwalenie pokoju". 

2) Wybór Radzieckiego Ko- 
mitetu Obrońców Pokoju. 

3) Wybór delegatćw na Kon- 
gres Narodów w Obronie Po- 
> 

gotwierdzenie wytycz= 
nych la delegacji radzieckiej 
na Kongres Narodów w Obro- 
nie Pokoju 

Referat o walce narodu ra- 
dziecziego o zachowanie 1 
utrwalenie pokoju wygłosił 
rektor Moskiewskiego Uniwer- 
sytetu Państwowego, członek 
Akademii Nauk ZSRR, Iwan 
Pietrowskij. 


Dzisiaj 
na str. 4 
rozpoczynamy 
druk 
fascynującej 
powieści 
. M. Tomana 


dzisiaj“ 


fæ 


zebraniach 


Weglerska Rada Obrońców 
Pokoju otrzymała ostatnio o- 
Koło 60 tysięcy listów, w któ- 
rych załogi robotnicze i posz- 


czególni pracownicy oraz 
przedstawiciele różnych 
warstw społeczeństwa dają 


wyraz pragnieniu obrony po- 
koju. Młodzież przygotowuje 
się do przyjęcia międzynaro- 
dowej sztafety pokoju, która 
ma przybyć 4 bm. na Węgry. 


ALBANIA 


W całej Albanii odbywają 
się zebrania, poświęcone ma- 
jącemu się odbyć w Wiedniu 
Kongresowi Narodów w O- 
bronie Pokoju. Dla uczczenia 
Kongresu masy pracujące Al- 
banii podejmują szeroką ak- 
cję współzawodnictwa, 


] AUSTRIA 
-Grupa wybitnych uczonych 
austriackich ogłosiła oświad- 
czenie witające Kongres Na- 
rodów w Obronie Pokoju. 
„Niechaj Kongres Narodów w 
Obronie Pokoju — stwierdza 
oświadczenie — zbliży ludz- 
kość do trwałego pokoju, a 
tym samym i nas, Austria- 
ków, do życia godnego czło- 
wieka 

DANIA 


Z inicjatywy kopenhaskiej 
organizacji Związku Młodzie- 
ży Komunistycznej Danii od- 
była się w Kopenhadze de- 
monstracja młodzieży. 

Demonstrację zorganizowa- 
no pod hasłem walki o pokój, 
przeciwko przedłużeniu służ- 
by wojskowej, o polepszenie 


warunków życia młodzieży. | — Warty Pokoju zacią- 
Na. zakończenie odbył się| gnęło już 460 górników 
wiec. „ „| kopalni „Katowice”. 
m Zz REES 
5 ZSZ P 
p eń 


Plany roczne 
przed 


terminem 


W dnłu 1 grudnia o 
wykonaniu planu rocz- 
nego zameldowała zało- 
ga Południowo-Łódzkich 
Zakładów. Przemysłu 
Pasmanteryjnego. 

Na 36 dni przed ter- 
minem wykonał roczny 
plan produkcji Zakład 
Czyszczenia Nasion Cen- 
trali Nasiennej w Łodzi. 

O przedterminowej re- 
alizacji planów rocznych 
zameldowały również: 
Składnica  Konfekcyjna 
Nr 1 Centrali Odzieżo- 
wej, Spółdzielnia Wy- 
dawnictw Artystycznych 
i Użytkowych „Poziom'*, 
Biuro Wojewódzkie 
Centrali Handlowej 


Przemysłu Papierniczego 
oraz Wytwórnia Sprzętu, 
Mechanicznego, b 


w 


nych 


Warty Pokoju, 


| nęło 168 górników ko- 


KATOWICE 2. 12. 


Wzmożoną walką o ponadplano- 
we tony węgla witają górnicy swe 
doroczne święto 4 grudnia oraz zbli- 
żające się obrady Kongresu Naro- 
dów w Obronie Pokoju. Na licznych 


załóg  zaciągają > oni 
W dniu 30 listopada 
Warty Pokoju zaciąg- 


palni „Mortimer“, która 
wykonując na 44 dni 
przed terminem zada- 
nia planu rocznego, za- 
jęła jedno z czołowych 
miejsc wśród: kopalń 
śląskich. Nie poprzesta= 
jąc na swych *dotych- 
czasowych- osiągnięciach 
dzielni górnicy „Morti- 
mera* postanowili w 
dniach pełnienia Wart 
wydobyć dodatkowo 200 
ton węgla. 

Górnicy „Eminencji" 
zobowiązali się w cza- 
sie pełnienia Wart Po- 
koju wydobyć w bieżą- 
cym miesiącu dodatko- 
wo 8 tys. ton węgla. 


* e * 


Ze szczególnym zapa- 
łem do walki o węgiel 
staje także młodzież 
górnicza ~ ~“ F 

„My, młodzi górnicy, 
wiemy dobrze o tym, że 
walka o plan, to walka 
o pokój i szczęście 
oświadczył na zebraniu 
załogi przodownik pra- 
cy młodzieżowego od- 
działu kopalni „Kato- 
wice“ ZMP-owiec Józef 
Królik. — Postanawia- 
my, iż plan roczhy wy- 
kona nasz oddział do 
dnia 10 bm.“ 

W ślad za Józefem 
Królikiem, który zobo- 
wiązał się w dniach peł- 
nienia Wart osiągać na 
ścianie 165 proc. normy, 


Wyniki szkolenia 


witaja a górnicy 
swe Święto . 


W walce 0 nokój i kongres Wiedeński 


Obrady IV Wszechzwiązkowej 
_ Konferencji w Moskwie 


MOSKWA 2. 12. 
DNIA 2 GRUDNIA ROZPOCZĘŁY SIĘ W 

| MOSKWIE W DOMU ZWIĄZKÓW ZAWO- 
DOWYCH OBRADY IV WSZECHZWIĄZKO - 
WEJ KONFERENCJI OBROŃCÓW POKOJU, 


i  paszeg0 bud 


| | CZY Przemysł dziewiarski 


EDNOCZONEJ PARTII RÓBOTNICZEJ 


Dzięki znacznemu 


wykonał plan 
Lat z naddwyżką 


wzrostowi: wydajności 


pracy, przemysł dziewiarski zrealizował plan 


w listopadzie w ponad 102 proc. 

Najlepsze wyniki (zyskały załogi: Śród- 
miejsko - Łódzkich” Zakładów Przemysłu 
Pończoszniczego — , 122,5 proc., 
Konopnickiej — 113,1 proc, ZPP im. Zub- 


ZPDz. im, 


rzyckiego — 111,1 proc. i ZPP im, Szenwal- 


da — 108,1 proc. 
Nie wszystkie jedn 


nictwa stanęły na wysokości zadania, 


przykład ZPDz. im. 
90,1 proc. wykonania 


ak załogi I ich kierow= 
Na 
Plater uzyskały tylko 
planu, ZPDz. im. Gła- 


żewskiego — 90,7 proc., a ZPDz. im. Buczką 
— 83,7 proc. Trzeba, 
zakładów w okresie, 
kończenia roku 
do wzmożonej walki 
bienia zaległości, s 


i pobytu EN Teatru im 


aby kierownictwa tych 
dzielącym nas od za- 


z całą energią przystąpiły 


o plan, w celu nadro= 


, Mossowieta 


U GÓRY: robotnicy ZPB im. Marchlewskiego zgotowali ser- 
deczne przyjęcie przybyłym do ich świetlicy na występy 


artystom Teatru Mossowieta, i 


NA ZDJĘCIU: Wiera Marecka, czterokrotny laureat Nagro= 
dy Stalinowskiej odbiera kwiaty z rąk małego Tadzia Katasa. 


PONIŻEJ: przebywający w Łodzt artyści Teatru Dramatycz-  ' 
nego wystawili w Teatrze „Lutnia“ komedię C, Goldoniego 


pt. „Osobliwe zdarzenie". 


NA ja fragment komedit. 


ownictwa 


a 


Fot — A. Joselewicź 


Qdrobią zaległości 


szonych 
członków, znalazło 
zastosowanie w produk- 
cji, przynosząc przemy- 
słowi znaczne korzyści. 
I tak np. usprawnienie, 
którego autorem 
majster 
Franciszek Kominiak, a 
«polegalacę na zainstalas 


, metodą inż. Kowalewa 


Doszkoleni metodą Inż. 
Kowalewa tkacze z ZPW 
im. Barlickiego wysoko? 


przekraczają swe normy 
— pisze tow, Hoffman. 
—, I tak 
Krystyna Boczek, Feli- 
cja Wojtysiak, Kazi- 
mierz Wilkos, którzy po- 
przednio osiągali od %80 
do 90 proc. wykonania 
bazy, obecnie uzyskują 
od 100 do 107 proc., 
dzięki czemu znacznie 
wzrosły ich zarobki. Do- 
tychczas przeszkolono 
systemem inż. Kowala- 
we 34 proc. załogi tkal- 
ni. Nauka trwa w dal- 
szym ciągu ij odbywać 
się będzie tak długo. aż 
wszyscy będą wykony- 
wać swe zadania w 100 
proc. 


Przodujący klub 
racjonalizatorów 


Klub racjonalizatorów 
ZPDz im. Ofiar 
Września należy do gru- 


10 


już 


jest 
dziewiarski 


waniu dwóch  włączni- 
ków elektrycznych przy 
motorowej maszynie sa- 


py najbardziej aktyw- neczkowej, pozwoli na 
klubów w Łodzi. znaczne zwiększen'e 
Wiele pomysłów, zgło- produkcji ! zmniejszenie 
„przez jego zużycia surowca. Rów- 


nież pomysł majstra sto- 
larskiego Zygmunta Żyt- 
ke, zastosowanie sper- 
jalnego noża do frez»- 
wania drzewą4, uspraw- 
ini proces produkcyjny 
oraz przyniesie w skali 
rocznej około 8 tys. zł. 
pszczędnośi, “= 


na przykład. 


W pierwszych miesią- 
cach br. załoga oddziału 
VIII ZPW im. Wiosny 
Ludów nie wykonała 
planów produkcyjnych. 
Jednak dzięki energicz- 
nej akcji mobilizacyjnej, 
prowadzonej przez or- 
ganizację partyjną i ra- 
dę zakładową oraz właś- 
ciwej pracy kierownic- 


twa technicznego, trud= 
ności, hamujące wzrost 
produkcji zosfały usu- 
nięte. Obecnie załoga 
oddziału VIII wykonuje 
swe zadania z nadwyż» 
ką, a sprawą jej honoru 
i ambicji jest odrobie< 
nie zaległości z poprzed< 
nich miesięcy, 


Nie ma nieczynnych krosien 


Dzięki znacznemu roz- 
szerzeniu wielowarszta- 
towości w tkalni ZPW 
im. 9 Maja, wszystkie 
nieczynne dotychczas 
krosna otrzymały obsa- 
de. Wśród tkaczy, któ- 
rzy obecnie pracują na 
4 krosnach, na wyróż- 
nienie zasługuje tnicja- 
torka _ wielowarsztato- 
wości ZMP-ówka Kry- 
styna Pienkos, osiąga- 
jąca 130 proc. wykona= 
nia planu. Pienkos o- 
trzymała za swe CEN, BASY YCIA 


W Zgierzu NORY 
ne są końcowe prace 
przy budowie żłobka za- 
kładowego przy „ZPB 
im: 100 Poległych, W 
żłobku znajdzie po- 
mieszczenie 80 dzieci. 
Będzie om wyposażony 
w najnowocześniejsze u< 


gnięcia produkcyjne na= 
grodę pieniężną. 


Przodują 


ZPW im. Niedzielskie= 
go posiadają liczną gru- 
pę pracowników, którzy 
wykonali już przypada* 
jące na nich zadania: 
trzeciego roku Planu 
6-letniego. Należą da 
niej tkacze: Jan Pawlak, 
Stefan Jędrzejczak, 
Marian Brzeziński, przę* 
dzarze Józef Towała 1 
Waldemar Pietruszka 0= 
raz wielu innych, 


ry żłobek bek 
rządzenia wentylacyjne, 
centralne ogrzewanie 


itp, Tak więc już nie- 
długo matki, zatrudnio” 
ne w ZPB im. 100 Pole4 
głych, będą mogły z ca4 
łym spokojem: JOW 
-._cać_ sis pracy,” 
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„kadry. narodowej, - z 
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Komisja ONZ zmuszona jest przyznać: 


Oddziały artylerii "przeciwlotniczej zadają poważne stra- 
ty amerykańskim piratom powiztrznym. 

NA ZDJĘCIU: żołnierze 23 pułku artylerii przeciwlotnie 

czej Koreańskiej Armii Ludowej w akcji. 


Fot — CAF 


Rosną trudnosci 


gospodarcze 


w Europie 


GENEWA 2. 12. 
Komisja Gospodarcza ONZ 
dla Europy ogłosiła sprawo- 


że sportu 


Górnik i Kolejarz 
grają w Łodzi 


W niedzielę, 7 bm., roze- 


grane zostaną dwa półfinałowe |. 
. spotkania piłkarskie o Puchar 


Polski. We Wrocławiu spot- 


kają.się CWKS i Gwardia. 
Mecz ten sędziować będzie 
trójka szczecińska: Szlajfer, 


Białas i Wyrwa. W Łodzi grać 
będą Górnik (Bytom) i Kole- 
jarz (Warszawa), 

Mecz łódzki odbędzie się na 
stadionie Włókniarza, o go- 
dzinie 12, a na sędziów Wwy- 
znaczono: Bukowskiego, Ję- 
drzejczyka i Nowaka z Kielc. 


„Przed meczem 
z Finlandią 


Antkiewicz już przybył na 


obóz do AWF. Spóźnił się on, 


jak wiadomo, z powodu zda- 
wania egzaminów. 

We wtorek rano przybył na 
obóz również Grzelak. 

We wtorek rozeszła: się po- 
głoska w Warszawie, że ol- 
brzym -< bokser fiński Koski, 
nie przybędzie do Polski z 
powodu przeziębienia. Wobec 
tego wyłoniła się nowa kon- 
cepcja składu. Przypuszcza|- 
nie w pierwszym meczu w 
Warszawie : będą startowali: 
Kukier, Stefaniuk, Niedźwie- 
dzki lub Kruża, Antkiewicz, 
Sadowski, Krawczyk, Chych- 
ła, Czapliński lub  Wojcie- 
Grzelak, Węgrzy 
niak lub Gościański. Nie jest 
również wykluczone, że w 
lekkiej będzie walczył Dro- 
gosz a zamiast Sadowskiego 
wystartuje w lekkopółśredniej 
Antkiewicz. ? 

Mecz z Finami w Łodzi w 
ringu ma sędziować mjr Neu- 
ding, a na punkty ze strony 
polskiej, Twardowski z Łodzi. 


W piątek przyjeżdżają 
bokserzy Finlandii 


W piątek po południu wy- 
ląduje w Warszawie samolot, 
którym przyleci z Helsinek 
fińska reprezentacja  bokser- 
ska. Oficjalny mecz mię- 
dzypaństwowy - Z Polską 
rozegrają w niedzielę, 7 bm. 
o godzinie 12, w Hali Mirow- 
skiej w Warszawie, a we wto- 
rek, 9 grudnia, jako reprezen- 
tacja Helsinek spotkają się Z 
drugim zespołem polskim, wy- 
stępującym jako reprezentacja 
Łodzi. „- 

Spotkanie łódzkie: odbędzie 
się w hali Widzewa, o godzinie 
18. 

Jeszcze dziś przyjmowane są 
w ŁKKF zgłoszenia na bilety 
na te zawody. 


"Hokeiści i piłkarze 
Ostrawy , 
grać będą na Slasku 


Hokeiści i piłkarze Ostrawy 
przyjeżdżają na Śląsk, celem 
rozegrania towarzyskich 4 za- 
wodów z reprezentacjami Gór- 
nika. W czwartek, 4 grudnia. 
w Zabrzu spotkają się piłka- 
rze, a na Torkacie — hokeiści. 
W sobotę piłkarze grać bedą 
w Sosnowcu, hokeiści czecho- 
słowaccy zmierzą się nato- 
miast w Katowicach z tęamem 


< 


zachodniej 


zdanie o sytuacji ekonomicz- 
nej w Europie zachodniej za 
II kwartał br. Sprawozdanie 
podkreśla znaczne  osłabieni 
działalności ekonomicznej v 
krajach zachodnio - europej- 
skich. W drugim kwartale 
1952 r. — głosi m. in. sprawo- 
zdanie — działalność ekono- 
miczna w większości krajów 
Europy zachodniej osłabła je- 
szcze bardziej. Na ogół biorąc 
poziom produkcji przemysło- 
wej obniżył się w porównaniu 
z analogicznym okresem ubie- 
głego roku. Autorzy sprawo- 
zdania stwierdzają, że osłabie- 
nie aktywności ekonomicznej 
daje się zauważyć m. in. w ta= 
kich rozwiniętych pod wzglę- 
dem przemysłowym krajach, 
jak w Niemczech zachodnich, 
Francji i Anglii. W Niemczech 
zachodnich rozwój produkcji 
uległ zahamowaniu, a we 
Francji produkcja w drugim 
kwartale była mniejsza. aniże- 
li w pierwszym. W Anglii pro- ` 
dukcja obniżyła się w przybli- 
żeniu o 5 proc. w porównaniu 
z drugim kwartałem 1951 ro- 
ku. Podobna sytuacja panuje 
w innych krajach. 

W sprawozdaniu czytamy 
dalej, że w krajach Europy 
zachodniej daje się zauważyć 
„naruszenie bilansu płatnicze- 
go“ oraz zaostrzenie proble-- 
mów budżetowych i zwiększe- 
nie ięjeudności, które hamu- 
ją rozwój przemysłu budowy 
maszyn. Jednocześnie gwał- 
townie skurczyła się wymiana 
bandlowa między krajami Eu- 
ropy zachodniej. Według spra- 
wozdania, handel między 18 
krajami europejskimi zmniej- 
szył się o 12 proc. w porów- 
naniu z poziomem z 1951 ro- 
ku. 

Równocześnie autorzy spra- 
wozdania zmuszeni są przy- 
znać, że w krajach demokracji 
ludowej ma miejsce znaczny* 
wzrost produkcji przemysło= 
wej i że rozszerza się wymia= 
na handlowa między ZSRR a 
tymi krajami. W Europie 
wschodniej — głosi sprawo- 
zdanie — poziom produkcji 
przemysłowej podnosił się 
równie szybko, jak w poprzed- 
nich kwartałach. 


„Łołnierz 
amerykański 
prosi o azyl 


rząd NRD 


BERLIN 2, 12. 

Żołnierz amerykańskich od- 
działów okupacyjnych w Ber- 
lnie zachodnim, Carl Tho- 
mas Blake, zwrócił się do 
rządu Niemieckiej Republiki 
Demokratycznej z prośbą © 
udzielenie mu azylu. Przed 
załedwie pięcioma dniami © 
prawo azylu prosiło trzech 
żołnierzy brytyjskich oddzia- 
łów okupacyjnych. 

W liście do rządu NRD 
Carl Thomas Blake oświad- 
cza: Jestem zdecydowanym 
wrogiem amerykańskiego 
rządu imperialistycznego, któ- 
ry przygotowuje nową wojnę 
Światową, 

Porzucam armię amerykań- 
ską, przechodzę na stronę 
NRD z zamiarem, aby życie 
swoję budować od nowa. Pro- 
szę sąd Niemieckiej Republi- 
ki Demokratycznej, aby do- 
pomógł i udzielił mi ażylu 
„politycznego. 7 


A 


loba narody i 


I Żadne prowokacje rządu Pinay'a | 
nie naruszą wieczystej przyjaźni 
narodów francuskiego i polskiego 


Kongres Towarzystwa Przyjaźni 


Francusko-Polskiej 


PARYŻ 2. 12 


W PARYŻU OBRADOWAŁ DWA DNI KRAJOWY 
KONGRES TOWARZYSTWA PRZYJAŻNI FRANCUSKO - 
POLSKIEJ, W KTÓRYM WZIĘŁO UDZIAŁ PONAD 100 
DELEGATÓW Z CAŁEGO KRAJU. 


W pierwszym dniu Kongre- 
su generalny sekretarz To- 
warzystwa, Noaro, złożył 
sprawozdanie z działalności 
Towarzystwa za ubiegły o- 
kres, Grósjean wygłosił refe- 
rat o stosunkach gospodar- 
czych, a prof. Tersen — osto- 
sunkach kulturalnych między 
obu krajami . 

Po sprawozdaniu wywiąza- 
ła się ożywióna dyskusja, 

W drugim dniu Lavigne 
wygłosił referat o sprawach 
organizacyjnych, Hugonnot — 
o problemie niemieckim i ad- 
wokat Vienney — w sprawie 
działalności organu prasowe- 
go Towarzystwa =- „Peuples 
Amis“, 

W wyniku dwudniowych 
obrad uchwalono jednomyśl- 
nie następujące rezolucje: 


1) REZOLUCJA OGÓLNA 
Krajowy Kongres Towarzy- 
stwa Przyjaźni Francusko - 
Polskiej, obradujący 29 i 30 
listopada w Paryżu, potwier- 
dza uroczyście deklarację za- 
sad Towarzystwa, która gło- 
si w szczególności: Towarzy- 
stwo Przyjaźni Francusko -= 
Polskiej" popierać będzie 
wszelkie poczynania mające 
na celu przeciwstawienie się 
wojnie. Towarzystwo będzie 
brało udział we wszelkich 
kampaniach, gmierzających 
do ocalenia pokoju. 
Towarzystwo, Przyjaźni 
rancusko - Polskiej powinno 
dążyć do szerzenia wiedzy o 
wszystkich stronach życia 
współczesnej Polski. Rozpo- 
wszechnianie tych wiadomości 
przyczynia się do umocnienia 
odwiecznej przyjaźni, łączącej 
do utrwalenia 
pokoju na świecie. Osiągnięto 
już w tym kierunku wielkie 
postępy. Należy jednak pójść 
jeszcze dalej. Ta działalność 
Towarzystwa powinna , pro- 
mieniować na cały kraj. 


2) REZOLUCJA NA RZECZ 
ROZSZERZENIA WYMIANY 
HANDLOWEJ MIĘDZY 
FRANCJĄ 1 POLSKĄ 
"Kongres Towarzystwa Przy- 
jaźni Francusko = Polskiej 
stwierdza m. in, że układ 
handlowy między Francją a 
Polską, zawarty 13 paździer- 


7 %L a. 
Świat ciagu 
doby 


SAMOLOTY USA BOMBARDUJĄ 
OBÓŻ JENIECKI W PÓŁNOCNEJ 
KOREK 


Jak donosi 
Chin, generał Nam ir, główny 
delegat koreański w  Panmun- 
dżonie, złożył ostry protest prze- 
ciwko zbombardowaniu przez sa- 
moloty amerykańskie obozu w 
$unczon, w którym znajdują się 
wzęc' do niewoli przez wojska 
ludowe żołnierze armii amery- 
kańskiej i wojsk satelickich, 


PROTEST $DFK 


światowa Demokratyczna "ede- 
racja Kobiet wystosowała tele- 
gram protestacyjny do UNESCO 
w związku z pozbawieniem ŚDFK 
oraz szeregu innych organizacji 
demokratycznych głosu dorad- 
czego w UNESCO. 


PRZEŚLADOWANIE MURZYNÓW 
I HINDUSÓW . 


w UNII 
POŁUDNIOWO-AFRYKAŃSKIEJ 


Agencja Reutera donosi z Jo- 


nika 1952 r. w Paryżu, prze- 
widuje wymianę w wysokości 
zaledwie 1 proc. handlu za- 
granicznego Francji. 

- Kongres wypowiada się 
przeciwko wszelkim zarządze- 
niom dyskryminacyjnym, któ- 
re przeszkadzają rozszerzeniu 
handlu między Francją a Pol- 
ską. > 


3) REZOLUCJA W SPRAWIE 
WYMIANY KULTURALNEJ 

Kongres Towarzystwa Przy- 
jaźni Francusko - Polskiej 
wyraża życzenie: 

— aby między Francją a 
Polską wznowiona została 
wymiana kulturalna, korzy- 
stająca z tych samych ułat- 
wień co dawniej, 

— aby wymiana ta została 
rozszerzona zgodnie z życze- 


. niami obu narodów. 


4) REZOLUCJA W SPRAWIE 
NIEMIECKIEJ 


Towangystwo Przyjaźni 
Francusko - Polskiej, zebra- 
ne na swym Krajowym Kon- 
gresie w Paryżu 29 i 30 listo- 
pada 1952 r., stwierdza, że ist- 
nienie militarystycznych i od- 
wetowych Niemiec zachodnich 
zagraża bezpieczeństwu i nie- 
zawisłości narodowej zarów- 
no Francji, jak i' Polski oraz 
pokojowi Europy i świata. 

Ww gorąco oklaskiwanym 
1 -emówieniu sekretarz gene- 
ralny Towarzystwa Przyjaźni 
Francusko - Polskiej Jean 
Noaro złożył sprawozdanie z 
działalności tej organizacji za 
okres ostatnich 19 miesięcy. 

W interesie Francji i poko- 
ju — mówił m. in. Noaro — 
muśimy rozpowszechniać praw- 
dę o nowej, silnej i pokojo- 
wej Polsce, będącej przyjacie- 
lem ludu francuskiego, .musi- 
my wzmóc walkę przeciwko 
zbrojeniom odwetowych Nie- 
mieć bońskich, domagać się 
wznow.enia stostnków: *han- 
dlowych między Francją a 
Polską i rozszerzenia wymiany 


- GŁOS ROBOTNICZY 


E 


Komitety Frontu Narodowego 


DELEGACJA POLSKA 
popiera w ONZ 


radzieckie propozycje 
w sprawie ustalenia 
definicji agresji 


przy pracy 


b 


Komitety Frontu Narodowego pracują corgz 
Obecnie odbywają się spotkania pósłów x mieszkańcami, 

cieszące się wiełkim zainteresowaniem. Sprawozdawcze ze- 
- brania poselskie są jeszcze jednym dowodem zacieśniania 


się więzi między posłami a ich wyborcami, 


Kilka dni temu Obwodowe 
Komitety Frontu Narodowego 
Nr. 26, 30 i 31 wspólnie zor- 
ganizowały spotkanie miesz= 
kańców tych obwodów dla 
uczczenia 35 rocznicy Rewo- 
lucji Październikowej. -Sala 
szkolna przy ulicy Narutowi- 
cza 58 zapełniła się przybyły- 
mi. Wśród zebranych przewa- 
żały kobiety. Referat na temat 
historycznego znaczenia zwy- 
cięstwa Wielkiej Rewolucji 
Październikowej wygłosił ak- 
tywista Frontu Narodowego, 
tow. Czeremuszkiń. Słowa je- 
go przekonująco trafiały do 
zebranych, o czym świadczyły 
liczne oklaski na widowni. 

AE 

Któż to kiedyś słyszał, żeby 
poseł zdawał przed ludźmi 
sprawozdanie? A dzisiaj nasi 
posłowie składają nam spra- 
wozdania z obrad sejmowych— 
tak mówił ob. Rogoziński na 
spotkaniu mieszkańców z po- 
słem, tow. Ulkowska, zorsani- 
zowanym przez Komitet Fron- 
tu „Narodowego — Dzielnicy 
Staromiejskiej. 

Na Spotkanie to przybyło 
wielu mieszkańców, którzy w 
skupieniu wysłuchali sprawo- 
zdania z posiedzenia I sesji 
Sejmu Polskiej Rzeczypospoli- 
tej Ludowej. 

* 


że 


* * 


Agitatorzy Komitetu Frontu 
Narodowego Nr 38 Barbara So- 
bieszek i Stanisław Piotrowski 
wyróżniają się w pracy agita- 
cyjnej. Nie szczędzą czasu na 
rozmowy z mieszkańcami. Wy- 
głaszają pogadanki na temat 
XIX Zjazdu KPZR il sesji Sej- 
mu Polskiej Rzeczypospolitej 
Ludowej. 

Agitatorzy Sobieszek i Pio- 
trowski—to dawni robotnicy,a 
dzisiaj studenci wyższych u- 
czelni. Na przykładach z 


e ZN NN 


Korei, gen. 


wencje 


trzymać 


-stem ob. Urbańczykiem. Sala 
ledwo mogła pomieścić licznie 
zgromadzonych mieszkańców. 


Nowe zbrodnie 


Amerykanów 
na Kożedo 


Jak donosi korespondent 


intensywniej. 


Podczas 


sprawy pokoju. 


wem USA i W. Brytanii 


i konieczne. Jak uczą 


kami definicji agresji / 


nia agresji. 


NOWY JORK 2. 12. 

obrad Komisji 
Prawnej ONZ prof. Lachs o- 
świadczył w imieniu, delega- 
cji polskiej, że popiera w peł- 
ni propozycje Związku Ra- 
dzieckiego w sprawie ustale- 
nia definicji agresji, uważa- 
jąc, że definicja taka będzie 
stanowiła doniosły wkład do 


Odpowiadając na argumenty 
tych państw, które pod wpły= 


powiedziały się przeciwko 
zdefiniowaniu agresji, delegat 
Polski udowodnił, że przyjęcie 
definicji agresji jest możliwe . 


świ-.dczenia historii — stwier- 
dził prof, Lachs — przeciwni- 


zawsze ci, którzy prowadzili 
politykę przygotowywania lub 
maskowania i usprawiedliwie- 


Pojęcie agresji może być 0- 
kreślone podobnie jak zostało 


e 3 grudnia 1952 r. (Nr 289) 


U 


MARSZ 


WYDARZEŃ 


s. Serdeczna 
A 
przyjaźń 
Termin zat i nej podró- 
ży gen. Ea aora Ko- 
sej Niczymy wa jest w ści- 
tajemnicy — U 
na „Balęeczeń ztwół ć kobiste” 
pana qenerała, jak to. iad- 
`$ czył Jeden z sekretarzy. 
Tymczasem w Seulu, stolicy 
południowej Korel, ameryka 
ski beniaminek = Li Syn Man 


zgostojnega" | „erodas 
„dos s s o“ g 
ścia, a w tych priijotowi. 


niach blerze wydatny udział 
również |. grómociowięzący 
wojsk napastniczych '— "gen. 
Ctark. i 4 a, 
„Główne ulice u 4 dro 


AE. 
U 


Pross“ — 
żołnierzami 


w całym mieście zakładane są 


wy gniazda karabinów maszyno- 


wych, Opracowano również 
jalny plan obrony prze- 
ciwiotniczej. 6.000 * policjan- 


tów Li Syn Mana patrolu:e 
bez przerwy miasto I okolice. 
do- | siące żołnierzy „alianckich, 
wraz z czołgami i ciężką ar- 
tylerią. Cała ludność stolicy 
otrzymała rozkaz natychmia- 
stowege  zarłjestrowania się 
w urzędach policyjnych. Wo- 
tychczas zaaresztowano 8 tys. 
osób „podejrzanych*, które 
trzymane będą w więzieniach 
aż do chwili odjazdu Eisen- 
howera z Korek 

Jak wynika z powyższego, 


byli 


SO] italne. przygotowania na 

* | określone pojęcie ludobój- | Piese przysz rezydent 

PEKIN 2. 12. | stwa. Dzisiaj — stwierdza | USA odida zach. 
mówca — definicja agresji | stronnie i na szeroką skalę. 

jest nawet jeszcze bardziej | Specyficzny charakter tej go- 


Agencjij Nowych Chin z Kae- 
songu, szef koreańsko - chiń- 
⁄ skie} delegacji rozejmowej w 
Nam Ir złożył 
na ręce szefa delegacji wojsk 
interwencyjnych gen. Harri- 
sona stanowczy protest prze- 
ciwko ‚zranieniu dalszych 32 
jeńców wojennych w obozie 
na wyspie Kożedo. 
Gen. Nam Ir 

zgodnie z 


informacjami 
strony amerykańskiej, w paź- 
dzierniku i listopadzie zosta- 
ło zabitych i raniońych ogó- 
łem 542 jeńców ludowych. 
Wykorzystując 
pretekst, że jeńcy nie mogą 
podlęgać -przymusowej repa- 
triacji, dowództwo amerykań- 
skie nieustannie gwałci kon- 
międzynarodowe i 
wszelkie zasady humanitary= 
zmu, dążąc do tego, aby za- 
przemocą 
wojennych, a tym samym nie 
dopuścić do osiągnięcia ro- 
zejmu w Korei. | 


Ferie zimowe w szko} 


Aqdencja Nowych ' 


gospodarczej między obu kra- 
jami. 

Piętnując z kolei 
rządu 
przypomniał 
wysiedlenia. rewizje, deporta- 
cje, zamykanie polskie 
nizacji i pism, co datuje się 
od końca 1947 roku. 
Jednakże naród 
zapoznaje się. 
polityką Polski i, potępia co- 
raz bardziej rządy, które za 
pomocą kłamstw i represji po- 
licyjnych pragnęłyby go od | 
| ciąć od tego kraju. 


hannesburga o skazaniu na wię- - 


zienie dwudziestu przywódców 
Murzynów | Hindusów, którzy 
kierowali ruchem tzw. „cywilne- 
go nieposłuszeństwa* przeciwko 
polityce rasistowskiej rządu Ma- 
lana. 


PROGRAM POLSKI 
W MOSKIEWSKICH AUDYCJACH 
TELEWIZYJNYCH 


Wyrazem ' żywego zaintereso- 
wania społeczeństwa radzieckiego 
problematyką polską jest m. in. 
audycja nadana w tych dniach 
przez moskiewski ośrodek telewi- 
zyjny, , 

Na program telewizyjny Skła- 
dały się obrazy z okresu tworze- 
nia Dywizji Kościuszkowskiej w 
ZSRR i jej walk u boku Armii 
Radzieckiej oraz fragmenty waik 
stoczonych na terenie Polski. 


RUCH STRAJKOWY W JAPONII 


Związki zawodowe pračowni- 
ków kolei, telegrafów i telefonów 
oraz instytucji publicznych w Ja- 
ponii rozpoczęły nową kampanię 
w walce o poprawę warunków 
bytu. W różnych przedsiebiors- 
twach ł instytucjach odbyły się 
krótkotrwałe strajki. 


APEL ŻOŁNIERZY 
PUŁKU MAROKAŃSKIEGO 
WALCZĄCEGO W VIETNANJE 


Agencja Nowych Chin podaje ' 


za Vietnamsiką Agencją Telegra 
ficzną, że żołnierze | oficerowie 
Mi batalionu pierwszego mars- 
kańskiego pułku strzelców, któ 
rzy poddali się vietnamskiej armii 
ludowej w czasie bitwy o M-k- 
Czau, zwrócili się do francuskich 
wojsk kolonialnych z wezwaniem 


; do złożenia bron, - 


własnego 


politykę 
francuskiego, Noato 
aresztowania, 


orga- 


francuski | Dość 


coraz lepiej z 


życia, 
ją swych słuchaczy o wielkich 
osiągnięciach, 
naród polski 
ludowej, wskazują na wspa- 
niałe perspektywy rozwojowe 
naszego kraju zawarte w Pro- 
gramie Frontu Narodowego. 


- 
intensywnie 
Obwodowy Komitet Frontu 
Narodowego Nr.-'257. Ostatnio 
dzięki staraniom tego Komite- 
tu w sali hoteli robotniczych 
przy ul. Krzyżowej odbyło się 
spotkanie mieszkańców z po- | 


przekonu- 


jakie uzyskał 


dzięki władzy | niowie szkół 


+ 1 


średnich 
pracuje 
nauczycieli 


WARSZAWA 2. 12. 
W drugiej połowie bm. ucz- 
wszystkich ty- 
pów oraz studenci 
uczelni korzystać będą jak co- 
rocznie z ferii zimowych. 

W szkołach podstawowych i 
ogólnokształcących 
oraz w zakładach kształcenia 
1 wychowawczyń 
przedszkoli ferie trwać będą 
w czasie od 23 grudnia 1952 r. 
do 6 stycznia 1953 r. włącznie, 
W tym czasie dla uczniów 
szkół podstawowych zorgani- 


takiej wojny, Karta NZ 
wia to zagadnienie 


stwierdza, 


takiej definicji 
zapobiegłoby agresji. | 
absurdalny 
przyjęcie tej definicji 
sora. 


jeńców 


ny napastnika. 


i wyższych uczelniach 
zowańe będą zimowe igrzyska 


dla młodzieży zaś 
szkół średnich — zimowa spar- 


harcerskie, 


wyższych takiada sportowa. 
zimowe nie 


1952 r. i styczeń 1953 r. 
w . wyższych 
podlesłych 


27 grudnia br. 


możliwe aniżeli wtedy. Wojna 
agresywna została wyraźnie 
(zakazana. Podczas, gdy pakt 
Ligi Narodów nie zakazywał 


zupełnie 
jasno, potępiając agresję. 
Rozprawiając się z kolei” z 
twierdzeniem, jakoby defini- 
cja agresji była „bezużytecz - 
na*, prof. Lachs podkreślił, 
że Polska nigdy nie twierdzi- 
ła i nie twierdzi, że przyjęcie 
mo przez się - 


Uważamy jednak — oświad- 
czył mówca — że powszechne 
stano= 
wiłoby poważne ostrzeżenie i 
prważną przeszkodę dla agre- 


Definicja agresji pozwoli na 
jasne ustalenie kto jest agre- |. 
sorem, a kto ofiarą, co ułatwi 
powstrzymanie napaści, przy= 
wrócenie pokoju i uznanie wi- 


20h 


W przedszkolach w miastach 
i osiedlach robotniczych ferie 
są przewidziane, 
W przedszkolach na wsi ferie 
trwać będą przez grudzień 


uczelniach, 
Ministerstwu 
Szkolnictwa Wyższego ferie 
zimowe trwać będą od 23 d 


rączkowej krzątaniny świad- 
czy'”o niezwykle „głębokich i 
gorących sympatiach'** 1arodu 
koreańskiego dla Eisenhowe- 
ra. W obawie przed zbyt eñ- 
tuzjastycznymi manifestacja: 
mi tych uczuć, Li Syn Man i 
Clark zmuszeni są” zmienić 
Seul w obóz warowny, a iy- 
siące jego mieszkańców ulo- 
kować za kratami więzienny 
mi, by w ten sposób zapew- 
nić „miłemu* gościowi hez: 
pieczeństwo osobiste. 


: Naguib 
jest zdenerwowany 


Od czasu wojskowego pu- 
czu w Egipcie i-objęcia wła- 
dzy przez gen. Naquiba upły- 
nęio zaledwie kilka miesięcy. 
Chociaż okres to, wcale nie 
długi, korespondenci prasy 
zachodniej piszą już coraz 
częściej o „zdenerwowaniu* 
kairskiego „władcy“. ~ 7 


sta- 


z 


Denerwuje go — według 
tych doniesień — „wzmaqają- 
ca się agitacja lewicowa i 


wzrastający opór ludu eqip- 
skiego przeciwko obecnemu 
reżimowi... Komuniści, czion: 


. 


bowi. 
| „rZdenerwowanie*  Naquiba 
doszło już do takiego stopnia, 
że nosi się on bno z za- 
4 miarem rezygnacji -ré stano- 
wiska premiera. A ykań- 
ska prasa „pociesza się* jed-- 
nak tym, że nawet w takim 
wypadku dyktatorskie pełno- 
mocnictwa pozostaną w rę- 
kach Naguiba, a ewentualny 
nowy premier będzie od nie- 
go całkowicie uzależniony. 
Naguib jest, jak wiadomo, 
jednym z wielu marionetko- 
wych dyktatorów,  kreowa- 
nych ostatnio w różnych kra- 
jach świata przez imperiali- 
stów amerykańskich. Obawy 
„atlantyckiej" prasy o dalsze 
losy tego dyktatora | w ogóle 
o rozwój wydarzen w k.ip- 
cie są bardzo znamienne ido- 
wodzą, że w państwie daw- 
nych faraonów nie wszystko 
idzie jak po dolarowym ma- 


Głos Wiednia dotrze do ONZ 


12 grudnia, a więc wówczas, kiedy 
obrady VII sesji. ZZgromadze- 
nia Ogólnego ONZ będą się jeszcze 
znajdować w pełnym toku, rozpocz- 
nie swoje prace w Wiedniu Kongres 
Narodów. W jakich okolicznościach 
zbiera się Kongres, by w swobodnej 
dyskusji wytyczyć drogi walki o za- 
bezpieczenie pokoju? 

Siedem lat istnieje ONZ. Po raz 
siódmy zebrali się na sesję general- 
ną delegaci państw, uczestniczących 
w pracach tej międzynarodowej or- 
ganizacji. Ale trzeci już rok trwa 
agresja wojsk amerykańskich prze- 
ciwko narodowi koreańskiemu. Woj- 
ska, występujące pod sztandarami 
Narodów Zjednoczonych, sięgnęły 
już do broni, której nie ważyli się 
użyć nawet hitlerowcy — do broni 
bakteriologicznej. 

Mocarstwo, które trzęsie aparatem 
administracyjnym i sekretariatem 
ONZ — Stany Zjednoczone Amery- 
ki Północnej, otwarcie przygotowuje 
się do III wojny światowej. Stany 
Zjednoczone utworzyły pakt. atlan- 
tvcki, całkowicie sprzeczny z zasa- 
dami i celami Karty Narodów Zjed- 
noczonych. Radą atlantycka i sztab 
wojskowy spiskowców atlantyckich 


w Europie wyposażony jest w więk- - 


sze pełnomocnictwa niż Rada Bez- 
pieczeństwa ONZ. 

Specjalne miejsce w swoich wo- 
jennych planach wyznaczają atlan= 
tyccy spiskowcy niemieckiemu im- 
perializmowi. T. zw. „armia europej- 
ska“, to właściwie parawan osłania 
jący odrodzenie hitlerowskiego 
Wehrmachtu. Ć 

Mocarstwa imperialistyczne torpe- 
dują wysiłki pokojowe delegacji ra- 
dzieckiej w ONZ, zmierzające do za- 
kązu broni atomowej i innych broni 
masowego wyniszczenia narodów. do 
położenia kresu wyścigowi zbrojeń, 
narzuconemu  satelickim państwom 
USA przez Waszyngton, oraz do za= 
warcia paktu pokoju między 5 wiel- 
kimi mocarstwami. Takie stanowis- 
ko rządu USA ze szczególną ostro- 
ścią ujawnia: jego wojenne zamiary 
1 przyczynia się do kryzysu samej 

ONZ. = 


. 


„Rząd Związku Radzieckiego — 
racie, wygłoszonym na XIX Zjeździe 
KPZR — przywiązuje dużą wagę do 
Organizacji Narodów Zjednoczonych, 
uważając, że mogłaby ona być do- 
niosłym środkiem utrzymania poko- 
ju. Jednakże w chwili obecnej Sta- 
ny Zjednoczone przekształcają ONZ 
z organu współpracy międzynarodo- 
wej, jaką powinna ona być w myśl 
statutu, w organ swej dyktatorskiej 
polityki w walce przeciwko pokojo- 
wi i posługują się nią dla osłonięcia 
swych agresywnych działań. Jednak- 
że pomimo ogromnych trudności, 
które sprawia maszyna do głosowa- 
nia utworzona przez Stany Zjedno- 
czone w Organizacji Narodów Zjed- 
noczonych, Związek Radziecki broni 
tam pozycji pokoju, walczy o przy= 
jęcie realnych, wypływających z o- 
becnej sytuacji międzynarodowej 
propozycji „zmierzających do okieł- 
znania sił agresji, do zapobieżenia 
nowej wojnie i położenia kresu 
działaniom wojennym tam, gdzie 
już się one rozwijają". 

Współczesny ruch w obronie po- 
koju, mobilizujący masy ludowe do 
walki o utrzymanie pokoju, © zapo- 
bieżenie nowej wojnie światowej, 
widzi kryzys, jaki przeżywa Organi- 
zacja Narodów Zjednoczonych. W 
Orędziu do ONZ, wystosowanym 
przez Kongres Obrońców Pokoju w 
Warszawie, przedłożono propozycje, 
zmierzające m. in. do: 


zaprzestania wojny w Korei, wý- 
cofania stamtąd obcych wojsk, za- 
warcia traktatu pokojowego ze zjed- 
noczońymi Niemcami jak i z Japo- 
nią oraz wycofania wojsk okupacyj- 
nych z cbu tych krajów; 
© porzucenia przez mocarstwa kolo- 
nialne wszelkich form dyskrymina- 
cji rasowej i proklamowania prawa 
do wolności i niepodległości wszyst- 
kich narodów kolonialnych; - 

zakazu propagandy wojennej, za- 
kazu bomby atomowej i innych 
broni masowego zniszczenia, reduk- 
cji zbrojeń, powrotu do normal- 


„nych stosunków handlowych między —. 


` oświadczył tow. Malenkow w refe- « 


Wschodóm, 1 Zachodem, usunięcia 
przeszkód 'w wymianie kulturalnej 
między narodami. „208 
Ani jedna z propozycji, wysunię- . 
tych w Orędziu, nie została przyjęta 
przez Radę Bezpieczeństwa i Zgro- 
madzenie Ogólne ONZ. Niemniej 
jednak od jesieni 1950 r. nastąpiło w 
ONZ wiele zmian, które wzbudziły 
niepokój wśród amerykańskich im- 
perialistów. Z roku na rok topnieje 
mechaniczna większość amerykań- 
ska. Tegoroczne obrady VII sesji, to 
niejako soczewka skupiająca wszyst- 
kie sprzeczności rozdzierające obóz 
imperialistyczny. Wojna w Korei 
stała się niepopularna nawet wśród 
satelitów USA. Problemy tzw. ko- 
lonialne stawiają rządy USA, Wiel- 
kiej Brytanii, Francji w coraz trud- 
niejszym położeniu. Debaty nad wpi- 
saniem do porzadku dziennego spra- 
wy Tunisu i Maroka oraz nad za- 
gadnieniem dyskryminacji rasowej 
w Unii Południowo-Afrykańskiej 
były kleską mocarstw imperialistycz- 
nych. Delegacja Sfanów Zjednoczo- 
nych usiłuje lawirować między 
Francją i W. Brytanią a delegacjami 
państw arabskich i azjatyckich. W 
obawie przed utrata wpływów wśród 
reprezentacji rządów państw azja- 
tyckich i arabskich, delegacja Sta- 
nów Zjednoczonych popadła w kon- 
flikt z Francją i W Brytania. „Mię= 
dzy Francją i Ameryką, między An= 
glią a Stanami Zjednoczonymi. otwie= 
ra się okres wojny podjazdowej”* — 
pisze paryski dziennik „Combat** 
Wiedćhskie obrady Kongresu Na- 
rodów muszą wywołać szerokie i 
żywe echo wśród delegacji, obradu- 
jacych w ONZ. Wyrażą one bowiem. 
opinie i wolę narodów krajów nale- 
żacych do Organizacji Narodów 
Zjednoczonych, jak íi tych, które 
wskutek  machinacji imperialistycz- 
nych nie są w niej reprezentowane. 
Kongres Narodów w obronie Po- 
koju w Wiedniu nie bedzie trzecim 
Kongresem Obrońców Pokoju. Jego 
zasięg będzie szerszy niż kongresów 
w Paryżu i Pradze oraż w Warszawie. 
Wezmą w nim udział tacy burżua= 


-manie pokoju". 


zyjni pisarze, jak Sartre i Coctedu,„ ` 


liczni duchowni — np. arcybiskup 
Santiago — del Estero, pastor Nie- 
móller, burżuazyjni politycy — np. 
Giuseppe Nitti z Włoch, b. kanclerz 
Rzeszy dr Wirth. Już sam przebieg 
przygotowań do Kongresu wskazu- 
je na jego odmienność od poprzed- 
nich kongresów: W Kongresie Ludu 
Paryża, na którym wybrano 30-030- 
bową delegację do Wiednia, wzięli 
udział działacze partii socjalistycz= 
nej, chadeckiej (MRP),  gauliści 
(RPF), wysocy oficerowie: gen. Le 
Corguille, admirał Mouller. Da 


Na ulicach Seulu obozują ty- 


czyni już nader energiczne |. 
przyjęcie |, 


Į 


Wiednia przybędą również kupcy t 


przedstawiciele przemysłu, reprezen- 


tanci Międzynarodowej Federacji 
Studentów Chrześcijan (protestan= 
tów) oraz studentów-katolików 


związanych z organizacją „Pax Ro< 
mana'*. „AŃ 
"Kongres wiedeński będzie miej- 
scem _ spotkania _ przedstawiciel 
wszelkich ugrupowań politycznych, 
wszystkich organizacji pacyfistycz- 
nych, religijnych i kulturalnych, 
uznających zasadę możliwości pokQ+ 
jowego współistnienia różnych 'sy- 
stemów gospodarczo - społecznych. 
Współczesny bowiem ruch w obro- 
nie pokoju — jak stwierdził towa- 
rzysz Stalin — „nie zmierza do oba- 
lenia kapitalizmu i  ustanowienią 
socjalizmu — ogranicza się on da de- 
mokratycznych celów walki o utrzy= 
Ruch ten, 
swemu niespotkanemu w historił 
zasięgowi, reprezentuje olbrzymią 
siłę. / ` 

Minęły bezpowrotnie czasy, gdy 
prasa  imperialistyczna usiłowała 
przemilczeć akcje ` podejmowane 
przeż ruch obrońców pokoju. Już 
dziś amerykańskie szczekaczki ra- 
diowe głośno ujadają. Ich wściekłość 
jest również miarą wzrostu wpły- 
wów ruchu w obronie pokoju, I ta 


„stale wzrastająca potęga obozu po- 


koju, którego znaczenie określiły 
historyczne, stalinowskie słowa o ro= 
li narodów w walce o utrzymanie 
pokoju, staje się decydującym czyn= 


nikiem, paraliżującym imperiali- 
styczne knowania. , j ? 
E ių- PM. 
y 
s 
w „* A f 
p T SR w arira 


dzięki , 


~ 


~ 
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TOWARZYSZE! | 

Zwycięstwo Frontu Narodo= 
wego w wyborach do Sejmu 
Polskiej Rzeczypospolitej Lu- 
dowej jest wynikiem wielkiej 
pracy masowo ~ politycznej, 
przeprowadzonej przez naszą 
partię w toku kampanii wy- 
porczej, 

Wróg klasowy został w toku 
akcji izolowany i rozbity przez 
bojową akcję polityczną Fron- 
tu Narodowego, którego przo= 
dującą siłą jest nasza partia. 

Osiem łat wytężonej pracy 
narodu, wielkie nasze osiąg- 


nięcia we wszystkich dziedzi= 
nach życia, perspektywy dal- 


szego rozwoju, przedstawione 
we wspaniałym Programie 
Frontu Narodowego, były treś- 
cią naszej propagandy i agita- 
cji w kampanii wyborczej. 
Armia agitatorów i prele- 
gentów Frontu Narodowego, oo 
uzbrojona w oręż znajomości 
„pch spraw, w oparciu o kon- 


Propaganda 


U 


a Jania łódzkiej organizacji partyjnej 
< "w dziedzinie propagandy i agitacji ~ 


- Z referatu wygłoszonego na Plenum Komitetu Łódzkiego przez tow. Tadeusza Kaczmarka, sekretarza KŁ PZPR 


` kretne przykłady z własnego 


"terenu, w sposób szeroki i róż- 


norodny docierała do milionów 
obywateli, a swą pca wyjaś- 
niającą pozwala a lepiej zro- 
zumieć im kierunek naszej po- 
lityki, przyczyny trudności, 
drogi ich przezwyciężenia, per- 
spektywy naszego rozwoju i 
postępu — podnosiła ich świa- 
domość, Znalazło to swe odbi- 
cie w masowym podejnowa- 
niu zobowiązań na cześć XIX 
Zjazdu KPZR i wyborów_do 
Sejmu. Ponad 184 tysiące osób, 
tj 70 proc. zatrudnionych w 
przemyśle łódzkim robotników 
i pracowników, podjęło zobo- 
wiązania, zwycięsko je realizu- 
jąc. 

Dzięki wzrostowi politycznej 
aktywności mas pracujących 
spotęgowała się mobilizacja za- 
łóg zakładów produkcyjnych, 

oo pozwoliło wielu z nich prze- 
łamać trudności i zacząć wy- 
konywać i przekraczać plany. 


1 agitacja — 


=- ważny czynnik zwycięstwa 
Frontu Narodowego w wyborach 


97,1 proc. wyborców, biorą- 
cych udział w wyborach w na- 
szym okręgu, 99,6 proc. głosów 
oddanych na kandydatów 
Frontu Narodowego — to A 
wątpliwie wynik ofiarnej i * 
teżonej pracy aktywu, miś 
ków partii i bezpartyjnych — 
tysięcy agitatorów i prelegen- 
tów Komitetów Frontu Naro- 
dowego. N 

W toku kampanii wyborczej 
Komitety Frontu Narodowego 
zorganizowały łącznie ponad 
8.700 zebrań, wieców, masó- 
wek, spotkań z kandydatami 
na posłów, zebrań domowych, 
blokowych i innych. Wzięło 
w nich udział ponad 475 tysię- 
cy obywateli, a -w dyskusji 
wypowiedziało się około 19.000 
osób. ; 


W kampanii wyborczej brało 
udział w charakterze agitato- 
rów, prelegentów i w innych 
pracach ponad 45 tysięcy 
osób, w tvym ponad 20.000 bez- 
partyjnych. 

Z różnorodnych form dotie- 
rania, da „obywateli. z haszą 
propagandą 1 agitacją wybiły 
się na czoła jako najbardziej 
skuteczna forma—zebrania do- 
mowe i spotkania sąsiedzkie. 
Ponad 6.400 tego rodzaju ze- 
brań, zorganizowanych w toku 
kampanii wyborczej, pozwoliło 
na niewątpliwie szersze niż w 
każdej akcji 
powiązanie sie z masami, swo- 
bodne wypowiadanie się ze- 
branych, śmielszą krytykę na- 
szych braków i niedociągnieć, ' 

W Komitetach Frontu Naro- 
dowego po raz pierwszy tak 
silnie została nawiązana naj- 

«bardziej słuszna  współpra” 
ca i współdziałanie partyj- 
nych i bezvartyjnych.. Tysiące 
członków naszej partii nauczy- 
ło się współpracować z bez- 
partyjnymi. W realizacji poli- 
tycznych zadań wzrosło wza- 
jemne zaufanie partyjnych 1 

` bezpartyjnych, Tysiace bezpar- 
tylnych nie biorących często 


' udziału w życiu polityczńym 


czynnie właczyło się do akcji 
wyborczej. Wzrosło wśród nich 
poczucie odpowiedzialności za 
losy naszego kraju, wzrosła 
ufność do partii — decyduja- 
cej 1 przodującej siły ARER 
narodu. 

KRampanta wyborcza a 
czona tak wspaniałym zwycję- 


stwem, na które złożyła się 
wytężona, pełna więcenia 
praca polityczna tysiecy par- 


tylnych i bezpartyjnych bojow= 
ników o socialistyczna przy- 
szłość naszego narodu, nie 
może przysłonić wielkich jesz- 
cze braków i niedomagań łódz- 
kiej organizacji partyjnej w 
ka” propagandy i agita- 
cji 
Zadaniem naszego Ple- 
num jest ujawnić podstawowe 
źródła tych braków. wskazać 
na środki ich przezwyciężenia, 
wytyczyć przed wszystkimi 
orsanizaciami partyjny", 
członkami | kandydatami par- 
tii — zadania do reslizacii, 

Z dvmą możemv pówie- 
dzieć, że w okresie 8 lat 
 Astnienia władzy ludowej wna- 
szym kraju. nasza „partia =- 
Polska Zjednoczona Partia Ro- 
botnicza — prowadzi nasz na- 
ród w waruniach ciężkich ba- 
iów klasowych okresu przej- 
kciowego od kpvitalizmy do so- 
cjalizmu — od zwyciestwa do 
zwycięstwa. Dzieje się ta dla- 
tego. Że partia nasza kieruje 
się w swej działalności tec- 
ria marksistowsko-leninowska, 
nauka, która pozwala poznać 
prawa rozwoju społecznego i 


dotychczasowej . 


pozwala wykorzystać te prawa 
w interesie społeczeństwa. 
Partia nasza ódnosi zwycię- 
stwa dlatego, że nieprzerwa- 
nie czerpie nauki z nieprze- 
branej skarbnicy doświadczeń 
bohaterskiej KPZR, że korzy- 
sta stale z braterskiej pomocy 
czołowej brygady szturmowej 
całej ludzkości į z osobistych 
wskazań towarzysza Stalina. 
Towarzysz Stalin uczy, a do- 
świadczenia historii KPZR tę 
naukę % pełni potwierdzają, że 
słuszna generalna linia i wy- 
nikająca stad słuszna polityka 
partii musi być realizowana w 
codziennej. uporczywe) pracy. 
Ażeby zwyciężył w naszym 
kraju ustrój _ socjalistycz- 
ny, który toruje sobie drogę 
w trudnych warunkach za- 
ostrzajacej się walki klasowej 
wewnątrz kraju, w warunkach 
oddziaływania wrogiego Oto- 
czenia kapitalistycznego, ko- 
nieczne i e niezbędne jest, 
aby cała partia, wszyscy jej 
członkowie bez wyjątku, upor- 
czywie przełamując pietrzące 
się trudności, z eałym samoza- 
parciem w pracy codziennej 
wcielali wsżycie słuszną poli- 
tykę naszej partii. 
Największą troską partii, 
najważniejszym i podstawo- 


"wym zadaniem partii jest wal- 


ka o wzrost świadomości mas 
pracujących i, poprzez wzrost 
świadomości. aktywne ich włą- 
czenie do budownictwa socja- 
listycznego. 

Towarzysz Bierut na VII Ple- 
num podkreśla znaczenie świa- 
domości mas dla wzmocnienia 
naszego państwa mówiąc: 

„Polski lud pracujący po- 
trafi swym żmudnym wysił- 
kiem stwarzać coraz lepsze 
środki zabezpieczające nie- 
wzruszalną moc i trwałość 
zdobyczy ludu, jak również 
mienia i dobra ogólnonaro- 


dowego. Rekójmią tego jest. 


rosnąca świadomość polskich 
mas pracujących", 
I dalej: 
„Polska pragnie być silna 

„świadomością mas". 

W pracy nad kształtowaniem 
socjalistycznej świadomości 
mas, ich wychowania w duchu 
moralności socjalistycznej za 
najważniejsze formy uważa 
partia propagandę i agitację. 
Propagandę i agitację łącz; je- 
den cel — kształtowanie świa- 
domości socjalistycznej ludu. 

Propaganda partyjna ma na 
celu wychować nasze kadry 
partyjne, gospodarcze, pań- 
stwowe, społeczne, młodzieżo- 
we, spółdzielcze w duchu so- 
cializmu, pomóc tym kadrom 
w przyswojeniu sobie mark- 
sizmu. 

Czyż trzeba tłumaczyć, że 
opanowanie nauki marksistow= 
slko-leninowskiej jest źródłem 
głehokiej wiary w słuszność 

naszej sprawy, daje możność 
przewidywania biegu wypad- 
ków, 
dodaje sił do walki z trudno- 
ściami, pozwala słusznie oce- 
niać konkretna sytuację 1 zna- 
leżć rozwiazanie palących za- 
gadnień pracy pralctycznej? 

Nieznajomość podstaw matk- 
sizmu prowadzi do błędnych, 
antyleninowskich pogladów i 
musi znaleźć odbicie w prak- 
tyce w postaci osłabienia wy- 
siłków w toczącej się walce 
o zwycięstwo socjalizmu w na- 
szym kraju. 

Oto dlaczego pórtla nasza 
tak stanowczo żąda od nas 
ciągłego rozwijania i rozsze- 
rzania propagandy  partvinej 
i podniesienia poziomu ideolo- 
gicznego naszych kadr. 


Szkołenie-podstawową formą 
wychowania członków partii 


Najważniejszym środkiem u- 
mocnienia łączności partii 
z masami pracuiącymi test agi- 
tacja polityczna wśród mas. 
Agitacja działa w samym gąsz- 
czu mas. Jej zadaniem jest wy- 
jaśniać masom sens i znacze- 
nie JOD i rządu ludo- 


wego oraz wyjaśniać tydz 
rzenia miedzynarodowe. Im 
trudniejsze zadania stawia par- 
tia w skomnlikowanych wa- 
runkach walki klasowej we- 
wnątrz kraju, w o`liczu za- 
ostrzającej się sytuacji między- 
narodowej, tym szersza, bogat- 


rozszerza perspektywy, ` 


sza w treść polityczną, tym 
bardziej przekonywająca musi 
być nasza agitacja wśród mas, 

Aby agitacja nasza była sku- 


teczna, musi ona być pełna 
treści ideowej, „satan 
ostra, konkretna, ofensy 


i śmiało demaskująca wa 

Lecz żeby tak agitować, na- 
leży być samemu dobrze przy 
gotowanym, uzbrojonym w 
przekonywające argumenty, 
"wierzącym głęboko w słusz= 
ność i prawdę własnych słów, 
trzeba, jednym słowem. być na 
odpowiednim poziomie ideo- 
wó-politycznym. 

Jedną z podstawowych form 
politycznego 1 ideologicznego 
wychowywania członków par- 
tii jest szkolenie partyjne. 
W oparciu o uchwałę KC 
PZPR z sierpnia bieżącego ro- 
ku dokonaliśmy poważnego 
wysiłku w kierunku dalszej 
rozbudowy - szkolenia par- 
tyjnego. 

W wielu kluczowych zakła- 
dach pracy nastąpił poważny 
rozwój szkolenia. I tak w Za- 
kładach im. Harnama objęto 
szkoleniem 63,6 proc, w ZPB 
im. Dzierżyńskiego — 56 proc. 
w ZPB im. Marchlewskiego — 
52 proc., w ZPB im. Stalina — 
47,8 proc. członków i kandyda= 
-tów partii, 

Podniesienie poziomu ideo= 
wo-politycznego członków par 
tii pozwała wzmocnić kierow- 
niczą role organizacji partyj- 
nej w zakładzie, zwieksza jej 
siłę mobilizacyjną, wpływa na 
podniesienie stopnia rozwoju 
pracy masowo = politycznej. 
Przykładem tego jest organi= 
zacia partyjna Zakładów im. 
1 Maja. która do niedawna mi- 
mo swej liczebności nie od- 
działvwała w  dostatecznym 
stopniu, ma załogę. Obecnie 
dzięki ożywieniu pracy maso- 
wo-politycznei zakłady te za- 
czynają wykonywać plany 
produkcyjne. 

Jest faktem stwierdzonym, 
że dzieki szkoleniu partyjnemu 
uczestnicv iego bardziej aktv- 
wizują sie, biora czynnv udział 
w zebraniach partyjnych i ma- 
sówkach. W toku podeimowa- 
nia zobowiazań dla uczczenia 
wyborów do Sejmu Polskiei 
Rzeczypospolitej Ludowej i 
XIX Ziazdu KPZR uczestnicy 
szkolenia — jak stwierdza egze- 
kutywa podstawowej organiza- 
cii partyjnej Zakładów im. M. 
Fornalskiej — pierwsi podej- 
mowali zobowiązania, pociąga- 
jąc za sobą innych. 

w zakładach im. Marchlew- 
skiego na 600 uczestników 
szkolenia trzech zaledwie nie 
wykonuje swoich baz. ale i ci 
stopniowo zbliżają się do ich 
osiammiecia. 

Wielu bezpartyjnych w toku 
szkolenia wstępuje w szeregi 

naszej partii. Na przykład w 
ZPB im. Dywizji Kościuszkow-= 
skiej w trakcie szkolenia par- 
tvinego i przerabiania tema- 
tów, dotyczących kampanii 
wyborczej, sześciu słuchaczy 
bezpartyijąych zgłosiło dekla- 
racje o przyjęcie ich w poczet 
kandydatów naszej parti; w 
ZPB im. 1 Maja spośród 76 
beznartyinych słuchaczy szko- 
lenia partyjnego do dnia 18. 11. 
br. przyjęto 13 w poczet kan- 
dydatów. Wszyscy oni wvyróż- 
nili się jako asitatorzy w kam- 
panii wyborczej. 

Podobnych przykładów moż- 
na by przytoczyć wiecej. 


Przerabianie materiałów RTX 


Zjazdu KPZR wywołało żywe 
zainteresowanie uczestników 
szkolenia, o czym świadczy 
dvskusja na zajeciach. Szcze- 
gólnie ważne zadania stoją 
przed kadra wykładowców. bo- 
wiem od ich umieiętności prze- 
kazania słusznych wniosków. 
płynacych 7z materiałów XTX 
7iazdn KPZR, zależy w wiel- 
kim stopniu podniesienie po- 
ziomu ideowo - politycznego 
członków organizacii partvj- 
nych. KC naszej partii przy- 
wiązuje ogromną wagę do pra- 


cy wykładowców w szkoleniu 
partyjnym, 

Mamy obecnie 1.387 wykła- 
dowców, których skład jako- 
ściowy w porównaniu z rokiem 
ubiegłym uległ pewnej popra- 
a wie. W kadrze wykładowców 
wzrósł udział robotników bez- 
pośrednio z produkcji. 

W pracy z wykładowcami 
poważny ma udział Łódzki 
Ośrodek Szkolenia Partyjnego. 
Obok seminariów aktyw par- 
tyjny — propagandyści, wy- 
kładowcy znajdują tara pomoc 
w postaci możliwości korzy- 
stania z materiałów, indywi- 
dualnych konsultacji, których 
liczba stale się zwiększa. Np. 
we wrześniu udzielono konsul- 
tacji 220, w październiku — 
312, a w listopadzie na skutek 
olbrzymiego zainteresowania 
materiałami XIX Zjazdu 
KPZR, liczba ich rośnie jesz- 
cze bardziej, 

Na odcinku ezkolenia par- 
tyjnego mamy jednak nadal 
poważne braki. Występują one 
bardzo jaskrawo w organiza- 
cyjnym ujęciu, jak i w poli- 
tycznym kierowaniu przebie- 
giem szkolenia przez nasze in- 
stancje partyjne. > 

Zbyt czesto jeszcze Komi- 
tety Dzielnicowe powierzają 

prace wkkładowczą towarzy- 
szom słabo „przygotowanym 
teoretycznie, o niskim pozio- 
mie ideowo-politycznym i nie 
iwykorzystują w pełni wszyst- 
kich możliwości, aby podnieść 
ich poziom ideowo-polityczny. 

W dalszym ciągu praca z wy- 
kładowcami spychana jest wy= 
łacznie na Wydział Propagan- 
dy, a w szeregu wypadków 
na kierowników seminariów. 
Rzadkie są wypadki kontroli 
seminariów ze strony kierow= 
nictwa KD. Mimo wskazań u= 
chwały KC, Komitety Dziel- 
nicowe w niedostatecznej mie- 
rze instruują wykładowców 
o bieżących zadaniach partyj- 
nych. - 

Podobny styl pracy przenosi 
„się na podstawowe organiza- 
cje partyjne. Kierownictwa 
podstawowych organizacji par- 
tyjnych często nie udzielają 
wykładowcom przed zaieciem 
informacji o problemach i trud- 
nościach w zakładzie pracy. 
Fakt ten musi zaważyć na tre- 
ści szkolenia i jest jedną z przy- 
czyn odrywania szkolenia od 
całokształtu pracy partyjnej. 

‘` W Zakładach im. Stalina — 
Zakład „C* — sztuczne odgra- 
dzanie szkolenia partyjnego od 
całokształtu pracy partyjnej, 
niezrozumienie jego bezpo- 
średniej pomocy w realizacji 
zadań partyinych powođuje, 
że wielu sekretarzy uważa 
szkolenie za „dodatkowy cię- 
żar”, i 

Wielu z naszych działaczy 
partyjnych nie rozumie w peł- 
ni, że nie można budować so- 
cjalizmu nie wzmacniając kie- 
rowniczej roli partii, nie pod- 
nosząc poziomu ideowo-poli- 
tycznego -wszystkich członków 
i kandydatów partii. 

To niedocenianie ideologicz- 
nego wychowania członków i 
kandydatów partii znajduje 
swój wyraz w niedostatecznej 
trosce wielu instancji partyj- 
nych o rozwój szkolenia par- 
tyjnego, o treść ideowo-poli-= 
tyczna zajeć na kursach. 

W dalszym ciągu. rozwój 
szkolenia partyjnego członków 
i kandydatów partii jest nie- 
dostateczny. 

Poważne ząniżenie szkolenia 
partyjnego nastąpiło w Zakła- 
dach im. Kunickiego, ZPB im. 
Armii Lńdoweś, ZPB im. Szy- 
mańskiego, ZPO im. Więckow= 
skiego. ZPW im. Łukasińskie- 
go i ZPW im. Świerczewskie- 
go. 

Niedostateczną uwagę zwra- 
cały KD na objęcie szkoleniem 
członków partii, pracujących 
na decydujących odcinkach 
produkcyjnych. 


0 głęboką treść polityczną 


Zebrania organizacji par- 
tyjnych winny być jednym z 
zasadniczych narzedzi pracy 
politycznej 1 dlatego muszą 
one bvć głęboko przenikniete 
politycznym „ustosunkowaniem 
się do bieżących  zakad- 
nień. Aby analiza sytua- 
cji bieżącej, była właści- 
wa i dalekowzroczna, trze- 
ba ją opierać na podbudowie 
teoretycznej, na poważnym 0- 
panowaniu przez członków 
partii naukowej ideologii kla- 
sy robotniczej, nauki marksiz- 
mu - leninizmu, wzbogaconej 
przez genialne nauki towarzy= 
sza Staliną. Niedóstateczne u- 
politycznienie życia partyine- 
go. ubóstwo ideologiczne wpły- 
wa hamująco na stopień upoli- 
tvcznienia organizacji nartvj- 
nej i wychowanie członków 
oartii, zmniejsza boiowość. O= 
słobia czujność 1 dyscyplinę 
"artyjną. 

Przykładem tu być może sy- 
tuacja w organizacji partyj- 
nej ZPW im. Gwardii Ludo- 
wej. Zebrania partyjne odby- 


l 


zebrań partyjnych . 


wają się bardzo rzadko i są 
zupełnie pozbawione treści po= 
litycznej. Ze szkoleniem var- 
tyjnymm jest nie lepiej Brak 
szerszej pracy politvczno-wy= 
chowawczej. W rezultacie or- 
ganizacja zupełnie nie rośnie. 


Podobnie jest z organizacją 
partyjną w _ Zakładach im 
Głażewskiego, gdzie w ciągu 
czterech miesięcy odbyły się 
dwa zebrania podstawowej 
organizacji partyjnej. Na szko= 
lenie partyjne uczeszcza 15 
procent objętych szkoleniem. 


Nie lepiej dzieje się w or- 
ranizacji partyjnej Zakładów 
im. Łukasińskiegoi w szeregu 
'mnych. 


Każde zebranie partyjne 
winno być nacechowane ale- 
boką treścią polityczną wy- 
nikającą ze zrozumienia prze? 
wszystkich członków partii 
podstaw ideologicznych nasze- 
fo programu partyjnego, opa- 
nowania przez aktyw partyj- 


ny podstaw marksistowsko-le- 
ninowskiej teorii. Musimy pa- 
miętać o przodującej roli par- 
tii w stosunku do szerokich 
mas bezpartyjnych. Warun-® 


kiem spełniania przo= 
dującej roli jest dalsze uak- 
tywnienie mas partyjnych 


przez głębokie ich upolitycz= 
nienie, wdrażanie do posługi- 
wania się niezastąpionym orę- 
żem krytyki i samokrytyki. 


Mało jest jeszcze organiza- 
cji podstawowych, których eg- 
zekutywy analizują treść po- 
rządku dziennego zebrań z 
punktu widzenia nasycenia ich 
teorią marksistowską, nasyce- 
nia problematyką polityczną. 
Jak wykazuje analiza kilku 
organizacji partyjnych (ZPB 
im. Marchlewskiego, ZPB im. 
Dzierżyńskiego, ZPB im. 1 Ma- 
ja, Fabryka Lin i Powrozów) 
zebrąnia partyjne nie są wła- 
ściwie przygotowywane. 


Członkowie egzekutyw w 
większości wypadków nie stue 
diują wnikliwie literatury po* 
litycznej, nie pogłębiają swej 
wiedzy przez lekturę ' dzieł 
klasyków marksizmu, słabo 
interesują się literaturą współ= 
czesną, w szczególności ra= 
dziecką, i nie kierują czytel- 
nictwem mas partyjnych, 


Zagadnienie samokształcenia 
aktywu partyjnego, głębokie, 
dyskusyjne analizowanie pro- 
bleshatyki musi wejść w na- 
wyk naszych towarzyszy, U= 
politycznienie pracy partyjnej 
może być pogłębione jedynie 
przez głębokie zrozumienie, że 
samodzielna praca dla przy = 
swojenia podstaw marksizmu= 
leninizmu, dążenie do opano= 
wania genialnych nauk towa= 
rzysza Stalina — jest zasadni- 
czym obowiązkiem każdego 
członka partii. 


Więcej troski o kadry 
prelegentów i. poziom ich pracy 


Stopień  upolitycznienia i 
aktywności życia wewnątrz- 
partyjnego jest w znacznej 
mierze uzależniony od pracy i 
poziomu ideologicznego prele- 
gentów, tego czołowego akty- 
wu, który winien wyróżniać się 
wśród ogółu towarzyszy głęb- 
szym, wnikliwszym i szerszym 
opancwaniem teorii marksi- 
stowsko-leninowskiej. 

Określając zadania prelegen- 
ta, musimy ocenić bardzo po- 
ważną rolę kół prelegentów, 
które stanowić winny narzę- 
dzie naszej propagandy i po- 
litycznego uzbrojenia organi- 
zacji partyjnych. 


Trzeba pamiętać, że od po- 
ziomu kadry prelegenckiej za- 
leży również wynik masowej 
pracy agitatorów, a co za tym 
idzie, poziom ideologiczny sze- 
rokich mas partyjnych i bez- 
partyjnych. 


„Organizacja łódzka liczy 0- 

becnie 474 prelegentów, zgru- 
powanych przy wszystkich 
dzielnicach w. 15 kołach za- 
kłądowych j przy Komitecie 
Łódzkim.” 


Czołowe miejsce w-pracy od- 
czytowej zajmują lektorzy 
KC, posiadajacy na naszym te- 
renie poważne osiągnięcia. 
Przejawia się to w wysokim 
stopniu zainteresowania łódz- 
kiego aktvwu wykładami lek- 
torów, w szerokiej dyskusji i 
poważnym wpływie na poziom 
słuchaczy. Wśród wielu faktów, 


świadczących o dużej przydat- - 


ności tej formy pracy, należy 
wymienić lektoraty w Zakła- 
dach im, Harnama, które u- 
zbroiły załogę w cały szereg 
przekonywających argumen- 
tów w walce z trudnościami. 


Wyniki pracy prelegentów 
są również na ogół dość znacz- 
ne. W roku bieżącym w skali 
każdej dzielnicy odbyło się 0- 
koło 15 seminariów z prelegen- 
tamina aktualne tensaty, Pre- 
legenci w okresie pierwszego 
półrocza bieżącego roku wy- 
głosili ponad: 1.000 odczytów 
i referatów, co, oczywiście, jest 
daleko niewystarczające. 


Nie śwszyscy prelegenci KŁ 
1 KD stoją na wysokości za- 
dania. Treść prelekcji jest 
często niezadowalająca i sła- 
be są metody zainteresowa- 
nia i pobudzania do dyskusji. 


Zdarza się często, że słu- 
chacze zapytani o treść pre- 
lekcji twierdza, że dużo sko- 
rzystali, ale nie potrafią po- 
dać choćby jednego dowodu, 
świadczącego © zrozumieniu 
referatu. 

Nasi prelegenci jeszcze zbyt 
mało orientują się w poziomie 
słuchaczy 1 nie nawiazuią 
bezpośredniego i żywego kon- 
taktu. celem stwierdzenia. ja- 
ki odźwiek wywołuje ich pre- 
lekcja i w jaki sposób została 
zrozumiana. Prelegenci często 
zapominają, że miarą ich pra- 
cy jest wynik, a więc stwier- 


= 


dzenie faktycznego wzrostu 
poziomu ideologicznego słu- 
chaczy. 


wskazać również NEK na 


stosunkowo dużą  fluktuację 
prelegentów, zwłaszcza na 
dzielnicach. Fakt ten odbija 


się ujemnie w pracy kół pre= 
legentów, ponieważ. nowopo= 
wołani prelegenci nie są do= 
brze obeznani z powierzońymi 
im odcinkami pracy, . 


Szczególnie ostra fluktuację 
obserwujemy w Dzielnicy Gór- 
rej-Prawej, gdzie z 31 prele= 
gentów na początku bieżącego 
roku ubyło” 11 prelegentów, 
czyli około 33 proc. Poza tym 
obserwuje się brak dyscypli- 
ny partyjnej i obowiązkowości 
prelegentów. Prawie 
wszystkich KD szwankuje 
frekwencja na seminariach. 
v7 większości wypadków eg- 
zekutywy KD nie wyciągają 
wniosków w stosunku do pre- 
legentów, opuszczających się 
w pracy. Takie wypadki ma+ 
ją miejsce głównie w Dziel- 
nicach:. Widzew, Górnej-Lewej 
i Górnej. 


Oceniając pracę prelegen= 
tów KŁ i KD należy zwrócić 
uwagę, iż na terenie Łodzi po= 
ważne osiągnięcia posiadają 
również prelegenci Towarzy= 
stwa 
Odczyty TWP są popularne, 
o tym świądczy fakt, iż prze= 
ciętnie wygłasza się 200 od- 
czytów miesięcznie z frekwen- 
cją 21 tysięcy słuchaczy. 


Należy, towarzysze, wyko- 
rzystując dotychczasowe do- 
świadczenia, podnieść poziom 
pracy prelegentów, rozszerzyć 
zakres pracy, podnieść auto- 
rytet prelegenta jako czołowe- 
go aktywisty. 

Koła prelegentót: winny po- 
siadać konkretne plany pracy, 
uwzględniające również kon- 
trolę wyników szmokształce- 
nia, lekturę, przewidywaną 
tematykę i systematyczne in- 
formacje polityczne. 


Obstugiwanie grup agitato- 
rów ' powinno być tak plano- 
wane, aby . pogłębił się 
kontakt prelegenta z agitato- 
rem. Wobec obniżenia stanu 
kadry prelegenckiej należy po+ 
większyć kadrę prelegentów o 
wyróżniających się asitatorów. 
Analiza pracy prelegentów 
musi znaleźć się w planie pra- 
cy egzekutyw wszystkich dziel- 
nic. Trzeba pamiętać, że nie- 
dopuszczalne jest, by, jak to 
sie dzieje dotychczas, mini- 
malny procenf* prelegentów 
brał udział w samokształceniu, 


Trzeba zwrócić uwagę na to, 
iż poważnym brakiem pracy 
naszych prelegentów jest jed- 
nostronność ich działania. 


Zadaniem prelegenta jest nie 
tylko wygłaszanie „referatów 
na zebraniach organizacji pod- 
stawowych, lecz również wy- 
głąszanie. odczytów dla bez- 
partyjnych. 


Wzmocnić kierownictwo pracą 
grup agitatorów 


Poważną rolę do spełnienia 
w dziedzinie podniesienia pô- 
ziomu agitacji masowej mają 
nasi agitatorzy. 

W pracy agitatorów najbar- 


dziej powszechną i najskutecz- 


niejszą formą pracy jest Do- 
gadanka zbiorowa, prowadzo- 
na systematycznie z określoną 
grubą słuchaczy. 

W cząsie akcji wyborczej 
wyrósł nowy aktyw agitatorów 
partyjnych i bezpartyjnych, 
który ofiarną pracą masowo- 
propagandową przyczynił się 
do zwyciestwa Frontu Naro- 
dowego w wyborach. Aktyw 
ten winien być wykorzystany 
w dalszej pracy politycznej 
— do umacniania i pogłębie- 
nia tej pracy. 

Należy podkreślić, że przez 
objęcie szkoleniem ideologicz- 


nym wszystkich agitatorów, 
ich praca z bezpartyjnymi i u- 
dział we wszystkich akcjach 
o charakterze masowym. ogól- 
ny poziom agitatorów wydat- 
nie podwyższył się. Szczegól- 


nie mocno uwidoczniło sie to “ 


w kampanii wyborczej, w któ- 
rej wielu agitatorów nabrało 
pewności siebie. przyswoiło 
sobie nowe metody pracy agi- 
tacyjnej, wyrosło na dojrza- 
łych aktywistów. 

Weźmy dła przykładu tow 
Henryka Przybysza z Zakła- 
dów „Motozbyt” i Władysława 
Monitę z Hurtowni Bawełny. 
Obaj czołowi agitatorzy, u= 
częszczający na szkolenie, po 
pracy w kampanii wyborczej 
zostali zatwierdzeni przez eg- 
zekutywę KD Górna-Prawa na 


we. 


Wiedzy Powszechnej. 


prelegentów. Agitator, tow, 
Budzyńska z Zakładów im. 
Stalina została sekretarzem 
oddziałowej organizacji par- 
tyjnej:” 

Jest niewątpliwym faktem, że 
praca agitatorów przyczyniła 
się do poważnych osiągnięć 
produkcyjnych, przeważnie w 
przemyśle bawełnianym. Moż- 
na tu wymienić nazwiska 
przodowników pracy, jak tow. 
Helena Okrój — prządka, wy= 
konująca swoją bazę w 118,1 


proc, Jadwiga Przybylska, 
również prządka — 116.1 proc., 

Maria  Kopisska, prządka 
— 1148 proc. Z fkaczek 


wyróżniły się: Danuta Zwo- 
lińska, członek ZMP, wykonu= 
jąca 108,2 proc., Łucja Gaza- 
lińska, ZMP 107,9 proc., 
Anastazja Majkowska, członek 
partii — 105,8 proc. 


Z powyższego widać, że prias 
cę agitatorów w okresie od 
podjęcia uchwały KŁ należy 
ocenić w zasadzie jako pozy- 
tywną. Jakkolwiek zdarzają 
się. wypadki niewłaściwego 
stosunku do zadań ze strony 
wiełu agitatorów, którzy nie- 
regularnie uczęszczają na od- 
prawy i na skutek tego spły= 
cają treść propagandy, jasne 
jest, iż „agitatorzy w swej ma- 
sie mają duże osiągnięcia. 
Obok tego z analizy dotych- 
czasowych osiągnięć wynika w 
sposób oczywisty, iż zawsze 
praca agitatorów uzależniona 
jest od właściwego kierowania 
nimi, od właściwęgo poziomu 
organizacyjnego, surowego 
przestrzegania dyscypliny par- 
tyjnej i głębokiego zrozumie- 
nia zadań przez egzekutywę i 
sekretarza organizacji partyj- 
nej. w 
Stwierdzenie poważnych o0- 
siągnięć agitacji masowej nie 
może zasłonić faktu, że sze- 
rokie masy agitatorów nie po- 
siadają jeszcze dostatecznego 
uzbrojenia politycznego, że 
spełniają swe zadania jeszcze 
w niedostatecznym stopniu, że 
obok wybitnie aktywnych to- 
warzyszy spora ich ilość jest 
bierna, nie posiada konkret- 
nych zadań do wykonania inie 
jest otoczona należytą opieką 
kierownictwa partyjnego. 
Główną przyczyną wszystkich 
niedociągnięć agitacji jest nie- 
dostateczna praca polityczna 
wewnątrzpartyjna, W wyniku 
biernego jeszcze stosunku sze- 
regu organizacji do pracy agi- 
tacyjnej, agitatorzy, pozosta- 
wieni są nieraz bez opieki i 


dostatecznej pomocy, na sku-= 


tek czego popadają w bez- 
czynność, bądź też nie wiążą 
swojej pracy z aktualnymi za- 
gadnieniami politycznymi. 


STR. 3 


Między innymi dowoa 
dem zaniedbania i lekceważee 
nia stosunku do zadań agitaę 
cji wewnątrzzakładowej jest 
sytuacja w ZPB im. Kunickie+ 
go, gdzie na 157 agitatorów w 
szkoleniu udział bierze tylka 
57. 


W stosunku do nieuczęszcza* ' 


jących na szkolenie nie w4 
ciąga się żadnych wniosków, 
Nie prowadzi się też w ZPB 
im. Kunickiego analizy szko= 
lenia i pracy agitatorów, z 
których większość nie jest 
przygotowana do pracy, Ko= 
mitet Dzielnicowy-dopuścił do 
tego, że ten karygodny stan 
rzeczy trwa od dłuższego 
czasu. 


Podstawowym warunkiem 
właściwego ustawienia pracy 
agitatorów jest przeda 
wszystkim podniesienie po” 
ziomu ideologicznego samego 
kierownictwa organizacji para 
tyjnych, lepszy niż dotąd do= 
bór agitatorów spośród towa= 
rzyszy cieszących się autory= 
tetem i dostatecznie przygo» 


towanych politycznie do wys = 


konania zadań agitatora, Ko= 
nieczna jest więc systema- 
tyczna kontrola pracy agita= 
torów. 

Realizacja wszystkich za% 
dań, jakie stoją przed naszą 
partią, wymaga postawienia 
na wysokim poziomie poli= 
tycznego j organizacyjnego 
kierownictwa pracą wśród 
mas. i 


Decydująca w tym jest pra« 
ca aparatu partyjnego. Od je» 
go poziomu politycznego i ide= 
ologicznego, ustawienia orga 
nizacyjnego zależy konsek= 
wentna realizacja linii partii 
w terenie, realizacja uchwał 4 
zaleceń partyjnych, 


Niewątpliwie, aparat pare 
tyjny w łódzkiej organizacji 
poważnie wzrósł Podniósł się 
jego poziom polityczno-ideo= 
logiczny, wzrosła operatyw= 
ność, Większość pracowników 
aparatu ukończyła szkoły par 
tyjne i nadal podnosi swoje 
kwalifikacje drogą pracy 
mokształceniowej, 


Sare — 


Dokładne i wnikliwe studiow +. 


wanie materiałów XIX Zjazdu 
KPZR, obowiązuje szczególnie 
aparat partyjny. Od stopnia 
przyswojenia so przez 
aparat wytycznych Zjazdu '4 
genialnej pracy tow, Stalina 
zależy późniejsze ich stoso= 
wanie w praktyce dlą reali» 
zacji wskazań naszej partik 


Nasze najbliższe zadania 


Jakie zadania wysuwają się 
przed łódzką organizacją par- 
tyjną, aktywem, kierownic- 
twami instancji partyjnych, 
aparatem politycznym, aby 
realizując je podnieść na wyż- 
szy poziom naszą propagandę 
wewnątrzpartyjną, pracę ma- 
'sowo-polityczną, by  — jeszcze 
mocniej zacieśnić więź partii 
z masami bezpartyjnymi? 

PO PIERWSZE: 

Podnieść na wyższy szczebel 
wychowanie polityczne i u- 
zbrojenie ideologiczne człon- 
ków i kandydatów w organi- 
zacjach partyjnych. 

W tym celu należy szkole- 
nie partyjne postawić w rzę- 
dzie spraw decydujących 0 
wzroście polityczno-ideolo= 
gicznym mas partyjnych i sze- 
rokiego aktywu bezpartyjne= 


go, skupiającego się wokół 
partii, 

Należy stosować w znacz- 
nie szerszym niż dotąd 


zakresię omawianie politycz- 
nych zagadnień, aktualnych 
tematów; zaznajamiać grun- 
townie członków partii z pod- 
stawowymi dokumentami par- 
tyjnymi, uchwałami partii i 
rządu, z materiałami XIX Zjaz- 
du KPZR; wprowadzić system 
czytania i omawiania najważ- 
niejszych wystąpień kierow- 
ników partii, bowiem wzrost 
ideologiczny aktywu i szere- 
gowych członków partii jest 
warunkiem dalszego wzmoc- 
nienia wpływów partii w ma- 
sach i jej siły, 


PO DRUGIE: 

Wzrost poziomu polityczno= 
ideologicznego członków or- 
ganizacji partyjnych i rozwój 
pracy masowo ` politycznej 
związany jest z systematycz- 
ną, szeroką, na wysokim po- 
ziomie postawioną pracą pre- 
legentów. 

Dlatego należy rozbudować 
ilościowo skład kół prelegen- 
tów, podnieść poziom pracy 
„prelegentów poprzez szkolenie 
i samokształcenie. systema- 
tyczne seminaria, kontrole ich 
pracy, opiekę i pomoc instan- 


cji partyjnych. rozszerzyć 
pracę odczytowo-prelegencką 
dla organizacji partyjnych, 


dla bezpartyjnych, stosować 
szeroko 1 systematvcznie wy- 


stąpienia z referatami poli- 
tycznymi 1  ideologicznymi 
członków instancji, kierow= 


nictw i politycznego aparatu 
oraz czołowego aktywu, Zwró* 


cić uwagę na właściwe wyko% 
rzystanie odczytów  lektor= 
skich KC. 

PO TRZECIE: 

Agitacja partyjna jest za” 
sadniczym środkiem naszej 
pracy masowo - politycznej, 
kuteczność jej uzależniona 
jest w podstawowej mierze 
od dobrej pracy agitatorów. 

W związku z tym należy: 

dbać o właściwy dobór ft 
skład grup agitatorów, włąe 
czając najlepszy aktyw pare 
tyjny i bezpartyjny, młodzie= 
żowy i kobiecy; zabezpieczyć 
wzrost poziomu pracy agita= 
torów poprzez systematyczne 
szkolenie, seminaria, odprawy 
i narady, 
nictwo i kontrolę ze strony 
instancji 1 organizacji par= 
tyjnych; wzbogacać i posze= 
rzać formy pracy agitatorów, 
stosując w dużej skali zbioro= 
we czytanie prasy i zespołowe 
pogadanki, 

PO CZWARTE: 


Wyciągając wnioski z kame 
panii wyborczej, należy syste* 
matycznie, w, codziennej pra= 
cy pogłębiać i rozszerzać więż 
partii z masami bezpartyjny* 
mi. 

W tym celu należy: 
utrzymać į rozwijać na bazie 
doświadczeń kampanii wy* 
borczej pracę Komitetów Fron= 
tu Narodowego przez  sta= 
wianie przed: nimi  kone 
kretnych okresowych za* 
dań w działalności pblitycz= 
nej, społecznej i gospodar= 
czej, włączyć do prac w ra=- 
mach Komitetów Frontu Na= 
rodowego najlepszy aktyw, a 
szczególnie liczny aktyw bez= 
partyjny. 

PO PIĄTE: 

Okazywać codzienną, syste= 
matyczną pomoc organizacjom 
masowym, społecznym i spor= 
towym podstawowym 
transmisjom partii do mas — 
dla podnoszenia poziomu ich 
pracy politycznej į organiza* 


cyjnej. 

Realizując zadania, jakie 
postawi w dziedzinie propa= 
gandy 4 agitacji przed łódzką 
organizacją partyjną nasze 
Plenum,* wypełnimy wska- 
zania naszego Wodza 1 
Nauczyciela towarzysza Bole- 
sława Bieruta zacieśni- 
my więź partii z ma bez- 
partyjnymi, przyśpiiłkymy 
zwycięstwo socjalizmu w na 
szej ukochanej Ojczyźnie, 


właściwe  kierow=. 
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„Go wiesz o Kraju Rad?" 


Arkusz konkursowy 


2 
Nazwisko i imię 


Zawód > 


Niniejszy arkusz należy wyciąć, w rubrykach 
zakratkowanych- — nalepić 20 kolejnych kupo- 
nów, w rubryce „Rozwiązanie zadań* — wpisać 
czytelnie co najmniej 35 rozwiązań zadań kon- 
kursowych. i 

Całość należy nadesłać na adres redakcji 
„Głosu Robotniczego“, Łódź, ul. Piotrkowska 96. 

Termin nadsyłania arkuszy konkursowych 
(wraz z kuponami) upływa z dniem 10 grudnia 
1952 roku (przy przesyłce pocztą decyduje data 
stempla pocztowego). 


Rozwiązanie zadań 
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Zapytałem Michała Pietrowicza, komisarza oddziału -party- 
zanckiego. co mam właściwie zrobić? „Zgódź się na ich pro- 
pozycje, Tichonić Jegoryczu — poradził mi. — Otwórz war- 
sztat — bedzie naszą osłoną. Zorganizujemy przy nim .„przy- 
jazdówke"..* Ale nic z tego nie wyszło, Komisarz zginął w 
czasie walki, zanim zdążył powiedzieć o swoim projekcie 
dowódcy. , 3 


wiczu, prawda? 


OSTRZEŻENIE CHMIELEWA 


, 


— Czy można, towarzyszu Drużynin — zapytał, uchylając 


drzwi, wysoki, siwy, brodaty mężczyzna w brezentowym pła- 


szczu. Był lekko zgarbiony, jak gdyby dźwigał na swoich bar= 
kach ciężar ponad siły. Twarz jego wyrażała znużenie. 

Sekretarz Komitetu Rejo- 
nowego przyzwalająco skinął 
głową. , è 

Interesant podszedł do 
biurjęg, wskazał na krzesło i > 
powiedział: 

— Pozwolicie, że usiądę, 

— Ależ oczywiście, siadaj- 
cie, towarzyszu Chmielew — 
odparł Drużynin, patrząc na 
niego z zaciekawieniem. 4 

— Nie przyszedłem uspra- 
J wiedliwiać się, Włodzimierzu 
Aleksandrowiczu, „zaznaczył 
podniecony Chmielew — cho- 
ciaż wiem, że ostatnio nie do= 

; wierzacie mi. > 

Dużą kraciastą chustką wytarł poprzerzyhane głębokimi 
bruzdami ogorzałe czoło, westchnął i powiedział, zniżając 
głos:. z 


— Mam do was bardzo ważną sprawę. 
Umilkł, prawdopodobnie zbierał myśli, po czym dodał: 
| 


— Przyszedłem was Ostrzec. 
— Ostrzec? — Włodzimierz Aleksandrowicz uhiósł brwi. 
Chmielew spokojnie wytrzymał przenikliwe spojrzenie 
Drużynina i mówił dalej: | 

— Wiem, że przed chwilą wróciliście z okręgu. Na pew= 
no przywieźliście jakieś dyrektywy? A 3 

— A jakiż to ma związek z waszym ostrzeżeniem? — za- 
chmurzył się Drużynin. + 

— Bezpośredni. Przyszedłem wam zakomunikować, że 
jedna z krasnorudskich fabryk jest zaminowana. Przecież w . 
najbliższym czasie zaczniecie je odbudowywać... i 

— Jak to zaminoķana? — «zdziwił się Drużynin., 

— W jednej z fabryk faszyści założyli miny o spóźnio- 
nym wybuchu — wyjaśnił Chmielew. . 

— Skąd wy o tym wiecie? 

— To długa historia. | AS 

— Nie szkodzi, opowiedźcie mi ją. : 

Drużynin wyjął papierosy, zapalił, poczęstował Chmiele- 
wa. Chmielew podziękował i odmówił. 

— W dalszym ciągu nie palicie? IE Ć 

— W dalszym ciągu, Włodzimierzu Aleksandrowiczu. Ale 
wróćmy do miny. O zamiarze faszystów dowiedziałem się w 
ten sposób... Nie, najpierw muszę wam wyjaśnić, co robiłem 
w czasie okupacji.. Do partyzantki, jak wiecie. nie poszed- 
łem, zostałem w mieście. Faszyści, widząc, że jestem stary, 
bezpartyjny, i że posiadam swój własny domek, postanowili 
przeciągnąć mnie na swoją stronę. Proponowali mi, Żebym 
otworzył warsztat prywatny albo wstąpił na służbę do poli- 
cji Nie będę się chwalić — w gebe im za to nie plunałem, 
odpowiedziałem spokojnie, że jestem człowiekiem neutral- 
nym i chcę pozostać na uboczu. A w rzeczywistości pomaga- 
łem miejscowym partyzafńtom... Przekazywałem im ważniej- 
sze wiadomości i wypełniałem najrozmaitsze polecenia... Gdy-' 
by żył komendant lub komisarz tego uddziału, to potwierdził- 
by moje słowa... Chmielew spojrzał na Drużynina. gorzko się 
uśmiechnął i mówił: — Obiecałem nie usprawiedliwiać się 
i nie wytrzymałem. Czuję się niesłychanie dotknięty, Wło- 
dzimierzu Aleksańdrowiczu!... Ale nie poruszajmy na razie te- 
go tematu... Faszyści w dalszym ciągu zabiegali o moje wzglę- 


dy. Szczególną sympatia darzył mnie oberlejtenant Herbst: 
Odgrywał rolę dobroczyńcy. Pewnego razu poklepał.mnie po. 
ramienia i powiedział: „Papasza, sowiecka władza kaput. Mu- 
sisz się przyzwyczaić do nowych. porządków. Trzeba się. za= 


wczasu postarać(o dobrą posadkę*. 
= Sprawa zaczeła przybierać zły obrót, Miałem dwa 
wyjścia — uchodzić do lasu lub wysługiwać się hitlerowcom. 


s 


Chmielew odetchnął: i 
— Nic o tym nie wiedziałem i nie mogłem zrozumieć, 


dlaczego nagle straciłem kontakt z lasem. (Dopiero później 


dowiedziałem sie. że oddział wpadł w zasadzke i poniósł licz- 
ne straty w ludziach) W międzyczasie oświadczyłem ober- 
lejtenantowi, że zgadzam się na otwarcie prywatnej kuźni. 
Herbst był oficerem saperów. Starał się uruchomić jak naj- 
więcej warsztatów mechanicznych... 

5 Chmielew opowiadał to wszystko zamyślony, nisko opuś- 
ciwszy siwą głowę. W pewnym momencie otrząsnął się i ci- 


cho zapytał Drużynina: : 


— Nie umiem się streszczać, Włodzimierzu Aleksandro= 


> 


— Nie szkodzi, mówcie dalej. ; a 


— A więc. zanim dostałem pieniądze na otwarcie kuźni, 


musiałem podpisać pewien papier. Była to deklaracja, w.któ- 
rej wyraziłem zgodę na współpracę z niemiecką komendanturą 
wojenną: Sekretarz przeczytał mi jej treść, a oberlejtenant 


podał pióro. Sprzeciwiłbym się żądaniu Herbsta, gdyby nie 
rozkaz komisarza: „Zgódźcie się na wszystko”... I podpisałem... 
Wkrótce faszyści zaczęli przeżywać gorący okres. Przestali się 


interesować warsztatami prywatnymi. Na froncie jedna po- 
rażka goniła drugą. Odgłosy wystrzałów artylerii radzieckiej 
stawały się coraz bliższe, Pewnego poranka dowiedzieliśmy 


się, że Stadtfiihrer uciekł z miasta na załadowanym kra- 
dzionymi rzeczami samochodzie. W ślad za nim podążyli inni, 
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W mieście pozostały nieliczne formacje wojskowe i kompanią 
saperów Herbsta. Przed południem tego dnia wezwał mnie do 
siebie oberlejtenant. p 

— Zdaje się, Chmielew, że pracowaliście jako majster 
w jednej z tutejszych fabryk? — zapytał. 

— Pracowałem — ' odparłem. 

— A w której? Ę 

— W "abryce im. Kaganowicza. ) 

— Zdaje się, że to największa fabryka w okręgu? 

— Największa, - ea 

— Prawdopodobnie Rosjanie będą się starali jak najszyb= 
ciej ją odbudować? r 


— Wszystko będą odbudowywać — powledżiałem. Herbst z 


rzucił wściekłe spojrzenie i wrzasnął: - 
— Do jasnej cholery! Odpowiadajcie tylko na to, o co 
was pytam! ` ń z 
— W pierwszym rzędzie będą odbudowywać te fabrykę? 
Tak, czy nie? — „Chyba tak“, potwierdziłem, nie rozumie- 
jąc o co chodzi.. Nie zadawał mi więcej pytań. Zarzucił na 
. ramiona płaszcz i wyszedł na ulicę z jakimś podoficerem, 
Zaczekałem chwilę, po czym udałem się za nim, zachowu= 
jąc pewną odległość. Poszli do fabryki imienia Kasanowicza. 
Nie chcąc ryzykować, ukryłem się w pobliskich ruinach. Po 
dziesięciu minutach zatrzymało się przed fabryką auto woj- 
skowe z żołnierzami. Zobaczyłem wśród nich gefreitera 
Schrettera i domyśliłem się, że są to saperzy Herbsta. Żoł- 
nierze wynieśli z samochodu kilka skrzynek. - 


W takich skrzynkach Niemcy przechowywali zwykle 


~ standartowe materiały wybuchowe. Zorientowałem się, że 


faszyści szykują nowe świństwo. Chciałem podejść bliżej, 
ale w tym momencie czyjaś ręka spoczęła na moim ramie= 
niu. Obróciłem się, za mną stał Herbst. r : « 

— Cóż to za spacery po mieście w taką parszywą pogo- 
dę? — wycedził zirytowany przez zęby. Potem zwrócił się 
do jednego ze swoich podwładnych: 

— Gefreiter, odprowadźcie pana Chmielewa do domu 
1 zamknijcie go na klucz. 

Byłem zamknięty do wieczora. Mi | i 

Herbst wrócił zmęczony i zły. Mundur miał 'wymazany 
gliną i wapnem. Przysłał po mnie ordynansa. 

— Chmielew, — ostro powiedział oberlejtenant — czy 
pamiętacie papier, który dałem wam do podpisania? $ 

— Pamiętam — odparłem. f 

— Jesteście dzięki niemu pe" -s g 
silnie z nami związani. Mamy - 
zamiar zostawić Rosjanom w 
prezencie — sto — dwieście WIEŻ 
kilogramów trotylu. Uprze- (e 
dzam, że do jednej ze skrzy- 
nek włożyliśmy ten kompro- 
mitujący was dokument, w 
którym zgodziliście się praco- 
wać dla naszego dowództwa. 
Rozumiecie chyba, że ` znale- 
zienie miny równa się znale- 
zieniu deklaracji. Wydaje mi 
się, że będzie dla was znacz- 
nie korzystniej, jeżeli mina 
spokojnie wybuchnie i znisz- 
czy wasz cyrograf. Tak? i „Le - 

— Oczywiście, że tak — przyznałem mu rację. — Ale 
w jaki sposób mam jej strzec, jeżeli nie wiem, gdzie jest 
założona? i 

— To nic — odpowiedział Herbst — nie potrzebujecie 
o tym wiedzieć» Kiedy rozpoczną się poszukiwania, posta” 


| GŁARCOZZZ | 
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rajcie się odwrócić od nich uwagę. To leży w naszym ` 


wspólnym interesie. Na pewno nie ujdzie wam to bezkar- 


nie, jeżeli to pisemko wpadnie w ich ręce. ł 


~ —.Na tym zakończyła się nasza rozmowa. tenhęć wyjął 

z szuflady automatyczny ołówek, pochylił się nad biurkiem 
i skwapliwie zaczął coś notować. Pomyślałem sobie, że pi- 
sze raport dla Stadtfiihrera... 


NIEDOKOŃCZONY MELDUNEK 


Chmielew zwilżył ZŃchnięte wargi 1 poprosił o wodę, 
 Drużynin podał mu pełną szklankę. Starzec wypił kilka 
łyków, wytarł chustką usta i -źmówił dalej: 

— A w mieście w tym czasie coraz częściej słychać 


było strzały. Nagle gdzieś w pobliżu rozerwał się granat. 


Do pokoju Herbsta z dzikim okrzykiem: „Ruskie awto- 
matczyki!* wpadł ordynans. Oberlejtenant zaklął, zmiął: 
pisaną przed chwilą kartkę i wsadził ją do kieszeni. Na- 
łożył szynel i wybiegł. 

Ordynans chwycił walizę 1 pognał za nim. Tym razem 
nie musiałem czekać. W szópie miałem schowaną nie- 
miecką parabellę. Wyciągnąłem ją, sprawdziłem magazyn 
i pobiegłem na ulicę. Spory kawałek przed sobą zobaczy= 
łem dwie sylwetki. Poznałem je. To był ordynans i Herbst, 
Zdążali w kierunku komendantury, przed którą czekał na 
nich ostatni niemiecki samochód. 

Dogoniłem faszystów i prawie nie celując pociągną= 
łem za cyngiel. i 


Herbst upadł, a Hans rzucił walizkę 1wkrył się za 


węglem. 
Nie szukałem go: wobec wciąż wzrastających ciemno= 
ści, to i tak byłoby bezcelowe... 2 
— A Herbst? 1 


— Herbst leżał. Pochyliłem się nad nim 1 zbadałem 
puls. Tętna nie było. Szybko przeszukałem kieszenie. Wśród 
dokumentów znalazłem sprawozdanie dla komendanta-mia- 
sta majora von Zillicha... y 

Chmielew umilkł i ciężko westchnął. Ż 

— Co było w tym raporcie? — niecierpliwie zapytał 
Drużynin. ` z 

> Sy: z (C. d. n.). 


WYSTĘPY ZESPOŁU ŚWIETLICO- 
WEGO SPÓŁDZIELNI „KUŚNIERZ“ 


Kronika partyjna Na zakończenie Miesiąca Po- 


głębienia Przyjaźni Polsko - Ra- 

DZIELNICA GÓRNA - LEWA: dzieckiej, zespół świetlicowy spół- 
dziś, 3 bm., o godz. 16.30, w dzielni „Kuśnierz“ wysjawia 
lokalu Ośrodka Szkolenia Par- sztukę B. łŁawreniewa „Za (ych 
tylnego. przyj ul. Piotrkow co na morzu"; Przedstawienie 
skiej 194, odbędzie się odpra- sztuki odbędzie się dnia 4 i 5 
wa I i II sekretarzy podsta grudnia w Domu Żołnierza, ul. 
wowych | oddziałowych orgu Przejazd 34. Przedstawienie w 
niżacji partyjnych. à dniu 5 bm. przeznaczone jest dia 
DZIELNICA WIDZEW: dziś. o aktywu kulturalno-oświatowego l 
godz. 16, odbędzie się nara połączone będzie z dyskusją. Za- 
I i II sekrefarzy podstawa proszenia otrzymać można w 
"wych i oddziałowych - organi- Radzie Okręgowej Związku  Spół- 
zacji partyjnych. dzielni Przemysłowych i Rze- 


mieślniczych ul. Piotrkowska 6. 
NARADA SŁUŻBY ZDROWIA | 
Z UBEZPIECZONYMI aw kd > 2d Gł 

Jutro, 4 bm., o godz. 18, w Dzisiejszej nocy. dyżurują mA. 
świetlicy Oddziału Zdrówią „ód  stępujące apteki: Plotrkowska 95 
Połuduie, ul. Lecznicza 6, odbs: Armii Czerwonej53, Zgierska 83, 
dzie się narada robocza Służby RI Woiniosei a. Mamah jka 
Zdrowia z ubezpieczonymi, prze- db dd A dadska 20, i 
wodniezącymi bloków i trójek va Koj > l 
nitarnych oraz przedstawiciela- Dyżur Rolozniezo-ginekorggine 
mi rad zakładowych miejscowych TY* dziś calą dobę dyżuruje Szol. 
zaktidáw pracy. tal Nr 2, ul. Krzemieniecka 2. 

Na naradzie m. in. przeprowa- i 
dzona zostanie analiza | ocena 
pracy placówek -zdrowia ua te” 
renie Łódź Południe, 


ODCZYT 4 
Dziś, 3 bm., o godz. 17.30, w Lg > DOS TEATR POWSZECH- 
sali wykładowej Muzeum Archeo- NY — godz. 19 — „Z iskry 
logicznego (III piętro), Plac Wol- rozgorzeje płomień". 
ności 14, odbędzie się odczyt PANSTWOWY TEATR -NOWY — 


mgr Anatola Gupieńca na temat: 
„Pieniądz na Rusi we wczesnym 
śreńniowięczu *. 


godz. 18,30 — „Niezapomulasy 


rok 1919" 
PAŃSTWOWY TEATR IM. SP. 


"PAŃSTWOWY TEATR LALEK ,„PI- 


JARACZA — godz. 19 — „Re- WŁÓKNIARZ — „U progu życia” 
wiżor”. godz, 15, 17, 19, 21. 
TEATR MAŁY — godz. 19.15 = WOLNOŚĆ — „U progu żvela" = 
Domek.trzech dziewcząt“ ` — godz. 14. 16, 18, 20. 
TEATR MUZYCZNY — godz. 19.15 ZACHĘTA — „Drużyna“ — godz; 
„Słomkowy kapelusz“. 16, 18, 20. g 


NOKIO* — godz. 17 — „Pieśń 
Sarmiko". i ; 
BAŁTYK — „Taras Szewczenko" 
a — godz. 1239 18. 20,30. p 
DYNIA — „Festiwal Filmów Do- 
kumentalnych: „Karelo — Fiń- 3 GRUDNIA 1952 R. 
ska SRR“. PKF 48-52 godz. 14, Fala 230,1 m 
17, 18, 19. „Narzeczona z 800 Muzyka rozrywkowa. 11.43 
Turkmenti" — godz. 20, Pro: „Głos mają kobiety. 11.57 Syg- 
gram dla najmłodszych: „Cza: nał 1 hejnał. 12.04 DZIENNY; 
rolziejski młynek“,  „7-czaro- 14.05 Informacje. 14.10 Audycja 
dziejskich płatków”, „Odwiedzi- dla klasy III 7 IV. 14.30 Muzyka 


PROGRAM NA ŚRODĘ, 


ny w moskiewskim ZOO“ =+ rozrywkowa w wyk. orkiestry 
godz. 11, 12. 13. 15, 16. rozgłośni bydgoskiej. 15.10 Au- 
MŁODA GWARDIA — „W dni po- dycja dladziecj — „Sprawy waż: 


skoju" — godz. 14, 16, 18. 20. ne | ciekawe". 16.00 „Wszech:it- 
MUZA — „Dziewczyna u żródła“ ca Radiowa“ — wykład z cykipt 
— godz. 16. 18, 20. 3 „Historia Polski" (I). 16.20 Prze- 
PIONIER — „Aleksander Newski“ gląd kulturalny, 16.30 Muzyka 
— godz. 15: 17, 19. rozrywkowa. 17.00 WIADOMOŚCI 
POLONIA — „Taras Szewczenko“ POPOŁUDNIOWE. 17.15 Audycja 
— godz. 15, 17,30. 20. satyryczna. 17.30 „Z mikrofonem 


PRZEDWIOŚNIE — „Zaklęta pa. przez miasto I wieś“, 17 45 Koa- 
rzeczona'. — godz. 16, 18, 20. cert chóru pod dyr. prof. żywo 
1 MAJA — „Wiosna* — godz. nia. 18.30 Pogadanka sportowa. 


15.30, 17.80. 19.30. 18.40 Utwory skrzypcowe — žia 


REKORD —  „Torpedowiec Nieu- St Włodarski. 19.00 Kronika kule 
gięty” — godz. 16, 18, 20. turalna. 19.30 Muzyka '1 aktuale 
ROMA — „Orzet Kaukazu” Il ser. ności. 20.00 Audycja literacka, 
— godz tK 14 20 20.20 Koncert krakowskiej or: 
SOMU'S2Z — .„l5ńletni kapitan" — kiestry PR. 21.00 DZIENNIK. 21.30 
dod. „W lasach półiocy” — Boccherini: Adaglo z koncertu 


godz 18,30. wiolonczelowego. 21.35 Żukowski: 
STYLOWY — „Kawaler Złotej „Bądź pozdrowiona ojczyzno mo: 
Gwiazdy” = godz. 16,.18, 20.: ja" 
ŚWIT — „Skrzydlaty dorożkarz'* 
godz. 16, 18, 20. „Nauka o.świecie” (I1). 22.20 Mn- 
TATRY —  „Ekspres—Moskwa— zyka taneczna. 2244 Fragmenty 
Ocean Spokojny” — godz. 16. oper kompozytora węgierskiego 
18. 20. Franciszka Erhela. 23.29 Józef 
WISŁA — „Samotny żagiel" — Marx: Starowiedeńskie serenady; 
godz. 16, 18, 20. . 3.50 OSTATNIE, WIADOMOŚCI, , 


— kantata. 22.00 „Wszechni- . 
ca Radiowa“ — wykład z cyklu: ` 


